
WYSTAWA PRZEMYSŁU METALOWEGO PRZETW ÓRCZEGO

W sierpniu i wrześniu 1936 r. odbędz ie  w Po l
sce  po raz pierwszy Wystawa Przem yśla M etalo
wego Przetwórczego  po d wysokim protektora tem 
Pana Prezydent* R. P., Prof. Dr. Ignacego Mościc
kiego.

Wystawa ob ejm uje  dwa dziafy:

1. Przemysłu metalowego przetwórczego z 
uwzględnieniem surowców i półfabrykatów.

2. Przemysłu elektrotechnicznego i radjofonji.

Wystawa Przemysłu Metalowego Przetwórczego 
i Elektrotechnicznego,  ma za zadanie dokonania 
przeglądu ob ecnego s tanu tych przemysłów w P o l 
sce we wszystkich jego działach oraz wykazania 
wysokiej  jego samowystarczalności  i możliwości 
rozwojowych.

Niejednokrotnie  spo tykamy się z faktem,  że 
poważne zamówienia  na rynku wewn ęt rzny m o m i 
jają nasze wytwórnie i są lokowane zagranicą,  
wskutek braku informacji o naszej wytwórczości ,  
lub braku należnego zaufania.

Wiele możliwości ek spor tow ych  nas omija,  
gdyż nasi producenci  nie znają zapotr zebowań z a 
granicznych rynku i zagraniczni importerzy nie są 
należycie oznajmieni z naszą wytwórczością.  Dlatego 
też na Wystawie jest  przewidziany specja lny d zia ł 
eksportowy, a oczekiwany znaczny napływ zagra
nicznych gości da możność  zwiększenia naszego 
eksportu.

Całość Wystawy podzielona została na grupy,  
uwidoczniające udział przemysłu meta lowego i e lek
t rotechnicznego w poszczególnych dziedzinach życia

gospodarczego.  Takie zgrupowanie nietylko wykaże 
rolę tych przemysłów w różnych dziedzinach,  lecz 
też znakomicie  ułatwi zwiedzanie Wystawy.

Komitet O rganizacyjny Wystawy licząc się 
z kryzysem,  prowadzi prace  organizacyjne  oszczęd
nie, aby uprzystępnić w y s taw co m  ich udział i m o 
żliwie obniżyć koszty,

Ministerstwo Spraw Wojskowych przekazało 
do dyspozycji  Wystawy znakomi te  dla tego celu 
tereny i budynki  po Państwowych Zakładach Lot
niczych u zbiegu Placu Łlnji i Puławskiej ,  grani 
czące z Lotniskiem i ul. Topolową.

Liczne zgłoszenia i za in teresowanie  Wystawą 
upewnia  Zarząd o jej celowości.

Wystawa nie jes t obl iczona na zysk i z tych 
względów stawki dzierżawne są niskie,  wynosząc:

za 1 m 2 na wolnem polu — zł. 5. — 
za 1 m 2 w pawilonach — zł. 40.—

Ulgi d la  wystawców:
przy zgłoszeniu udziału i wpłacie 1 /3 należności do  
dnia 15.1 1936 r. udzielony zos tanie ra bat

Oprócz teg o przy zgłoszeniach ponad  30 m 2 
wvstawcy ot rzymują 5$, ponad 502 — 10% i ponad 
100 m 2 —15% ustęps twa.

Zgłoszenia na Wystawę przyjmuje i udziela 
wszelkich informacji Dyrekcja Wystawy Przemysłu 
Metalowego Przetwórczego i Elekt rotechnicznego, 
Warszawa Marszałkowska 140 m. 1 (Polski Związek 
Przemysłowców Metalowych) tel. 5.94.26.
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Warsza wa,  dn.  23 l is topada 1935 r. Ogóln. zbioru Nr 645.
WYDAWCA: W im ien iu  Polskiego Związku Przem ysłow ców  M eta low ych—Prezes Rady Związku inż. Piotr Drzewiecki.

Za re d a k to ra  odpow iedzia lnego  inż. A ntoni Dunin.

REDAKCJA i ADMINISTRACJA: W a rszaw a ,  ul. M arsza łkow ska  140, tel.  594-26. Adres telegr.: „ M e ta lo w c y —W arszaw a" .
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TREŚĆ NIJMERU: W ystaw a  Przem ystu  Metalowego Przetwórczego.—R atu jm y przem ysł fab ryk  m aszyn  i narzędzi rolniczych.—.
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osobowa na  29 sa lonie  sam ochodow ym  w Paryżu  (dokończenie).— Wiadomości z zagran icy .—Ceny.
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RATUJMY PRZEMYSŁ FABRYK MASZYN  
I NARZĘDZI ROLNICZYCH
W związku z pod ję tą  przez rząd akcją odd łu 

żeniową 1 mającerni  się ukazać w tym celu dekre
tami pozwalamy sobie  przypomnieć  o wręcz kata- 
s t rofa lnem położeniu,  bodajże  jednej z najważnie j 
szych gałęzi przemysłu meta lowego,  mającej bez
pośrednią  łączność z rolnictwem.  Chodzi mianowi 
cie o los, jaki czeka fabryki maszyn rolniczych.

W ciągu szeregu ostatnich lat grupa najwięk
szych fabryk, należących do Polskiego Związku 
Przęmysłowców Metalowych złożyła władzom p ań 
s twowym szereg memor ja łów  obrazujących i wy
jaśniających krytyczny stan t ego  przemysłu,  p o d a 
jąc z dok um enta lnem uzasadnieniem sposoby  wyjś
cia z kast rofalnego położenia.

Wszystkie te zabiegi, pom imo poparcia Mini
s ters twa Przemysłu i Handlu,  nie odnios ły dotąd p o 
żą danego rezultatu, w konsekwencj i więc nastąpi ły 
fakty, które musiały nastąpić,  które zresztą z całą śc i 
słością przewidziel i śmy i o których uprzedzaliśmy.  
Z zastraszającą szybkością poczęły ginąć jedna za 
drugą fabryki maszyn rolniczych. W ciągu ostatnich 
cz terech lat z ca łego szeregu fabryk obecnie  pozo 
stało na terenie Polski tylko parę,  n iegdyś  najle
piej f inansowo postawionych.

Poda jem y krótką ilustrację sytuacji ,  w jakiej 
znajduje się om aw iany  przemysł:

Sprzedaż  maszyn rolniczych odbywała  się na 
kredyt.  Załaman ie  się konjunktury  w rolnictwie z a 
stało fabryki w sytuacji takiej, że poza należnemi 
im od odbiorców paru mi ljonami  złotych na o t 
wartych r-kach, obl ige w bankach z tytułu zdy
skon towanych  weksli rolników i sk ładników w y n o 
siło k ilkanaście mi ljonów złotych. Weksle te fabry
ki były zm uszone  s am e  częściowo wyk upywać,  
częściowo prolongować,  opłacając  za dłużników 
procenty.  Poczęło to pochłaniać środki obrotowe,  
a wreszcie substancje.

Rząd w t rosce o rolnictwo wydał  us tawy ch ro 
niące rolnika od egzekucji (Dz. (Jst. Nr 15 z 29 
1 - 3 2  r. poz 87 i Dz. Ustaw N. 25 z 30 (111 — 32 r. 
p. 219), a nas tępn ie  us tawy o sądach rozjemczych, 
które mocą wyroków rozkładają zobowiązania rol
n ików na lat 14-cie. Obecnie  wydana została us ta
wa, m ocą  której  pierwsze raty tak rozłożonej  na
leżności mają wpływać dopiero za lat 3. Czy wo 
góle rolnik będzie k iedykolwiek płacił te raty? 
rt co robić z kupcami  składnikami , k tórzy sprze
dali maszyny rolnikom? Sprzedali  na raty— pienię
dzy fabrykom nie zapłacili, weksli nie wykupili ,  
a obecnie są nędzarzami!

Wyżej wymienione zarządzenia przekształciły 
portfel wekslowy fabryk maszyn rolniczych w bez 
war tościową kolekcję autografów odbio rców — rol
ników i składników,  bo jakąż wartość ma weksel,  
k tórego wystawca jest nietykalny  lub też doszczęt 
nie zrujnowany (składnicy).  Fabryki ze swej s t rony 
w s tosunku do banków i dos tawców okazały się 
bezbronnymi żyrantami  nietykalnych lub zru jnowa
nych wystawców,  bowiem m uszą  ponosić  ws zys t 
kie konsekwenc je  wypływające  z tytułu żyra. To 

prekszta łcenie  ex po st  przemysłowo-handlowej  
^pracy fabryk maszyn rolniczych na filantropję, na 
aktycznie bezpła tne  rozdawnictwo maszyn rolni

czych postawi ło ten przemysł  wobec grozy os ta t 
n iego już zagadnienia.  W jaki s posób  w Polsce,

kraju rolniczym, ura tować wytwórnie maszyn rolni
czych i w jaki sp sób w naszem morzu b ez ro b o 
cia ocalić warsztat pracy dla rąk roboczych? W bi
lansach za lata 1928, 9 i 30 fabryki wykazywały  
zyski. Zyski te  były narazie na papierze  jedynie,  
gdyż sprzedając towar na kredyt,  fabryki o t rzymy
wały weksle.  Od tych dom niem anych  zysków 
i obrotów,  zapłaciły Skarbowi  należne us tawowo 
podatki,  sięgające mi ljonowych sum.  Podatki te z o 
stały zapłacone gotówką,  jednak  część późniejszych 
zapłaconą nie została,  gdyż jak wyżej wyjaśnil iśmy 
wszelkie należności fabryk przez us tawowe zarzą
dzenia, sp rowadzon e zostały do zera,  d o m n iem an e  
zyski przekształciły się w faktyczne straty. O bro to 
wy kapitał  zginął. Żyjąc 7. substancji ,  fabryki n ę 
kane są nieomal  codziennie przez sekwest ra torów 
za zaległe podatki  i świadczenia.

Fabryki maszyn rolniczych zwróciły się. za p o 
średnictwem Polskiego Związku Przemysłowców 
Metalowych i Izby Przemysłowo-Handlowej w W a r 
szawie jeszcze raz do Rządu z wyczerpującym me- 
morjałem,  obrazującym tragiczny zaiste stan tak 
n iezbędnego dla Państwa Polskiego,  przemysłu.  
Oby s tarania te znalazły zrozumienie w sferach 
rządowych i pos tulaty  wysunięte ostatnio zostały 
uwzględnione.

ROBOTY W ZBRONIONE M ŁODOCIANYM  
I KOBIETOM
(K) W Nr 78 Dziennika Ustaw z r. b. ukazało się 

rozporządzienie o robotach,  wzbronionych m ł o d o 
cianym i kobietom,  zas tępujące  dotychczas  o b o 
wiązujące przepisy rozporządzenia z dn. 29 listo
pada 1925 r.

Rozporządzenie  zawiera 4 paragrafy zasadni
cze, oraz dwa obszerne załączniki, wyszczególnia
jące roboty  wzbronione młodocianym (150 punktów) 
i kobie tom (81 punktów).

Nadmienić należy, iż projekt now ego  ro z p o 
rządzenia był w r. 1933 rozpat rywany przez sfery 
gospodarcze ,  k tóre zgłosiły s ze reg uwag i p o p r a 
wek, mających umożliwić dostosowanie  przepisów 
rozporządzenia,  bez uszczerbku dla zdrowia m łodoc ia 
nych p ra cowników — do w ymog ów  życia i pot rzeb pro
dukcji.  Uwagi te niestety nie zostały uwzględnione,  
ale przeciwnie nas tąpi ło zaos trzenie n iektórych 
przepisów w sposób,  uniemożliwiający wprost  za
trudnienie młodocianych i kobiet  w wielu działach 
wytwórczości .  J a k o  przykład wymienić można 
ogólny zakaz dźwigania,  przenoszenia,  a nawet  
przesuwania ciężarów ponad 10 kg. dla młodocia 
nych do lat 16 (dotychczas  norma ta wynosi ła 30 
kg. a dla młodocianych kobiet  20 kg.) W ten spo
sób,  dos łownie  biorąc,  zabronione będzie tym m ło 
docianym np. przesunięcie biurka lub szafki (wagi
11 kg. Zabronione jes t dalej między innemi prze
wożenie na taczkach ciężarów ponad 50 kg. z wagą 
taczek dla młodocianych mężczyzn (od 16 — 18 lat). 
Młodocianym do lat 16 wogó le  zabronione jest 
przewożenie  jakichkolwiek ciężarów na taczkach 
i wózkach ręcznych. Poza przepisami  o charakterze 
ogólnym w spisach wymienione są szczegółowo 
roboty,  wzbronione młodocianym i kobietom w ró ż 
nych działach wytwórczości,  a między innemi 
w hutnictwie i przemyśle meta lówym.

Rozporządzenie wchodzi  w życie w 6 mies ięcy 
po ogłoszeniu (26 października 1935 r.) t. j. 27 
kwietnia 1936 r.
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U K Ł A D  H A N D L O W Y
Wobec bardzo dużego i zrozumiałego za intere

sowania,  jakie w sferach przemysłowych wzbudziła 
umowa gospodarcza  polsko-niemiecka,  uważamy za 
wskazane pod ać  jej teks t do wiadomości  naszych 
Czytelników.

A r t y k u ł  1.
W ytw ory gleby i p rzem ysłu  każdej z U m aw iających  się 

Stron będą  przy przywozie do obszaru  drugiej Strony, jak 
również przy wywozie do obszaru  drugiej S trony, t r a k to w a n e  
w edług z sady NAJWIĘKSZEGO UPRZYWILEJOWANIA pod 
względem wysokości, pob ie ran ia  i zabezpieczenia ceł oraz opła t 
łącznie  z wszelkiemi na leżnościam i, dodatkam i, m nożnikami 
lub wszelkiemi inn em i podwyżkami, jak  rów nież  pod' wzglę
dem wszelkich  form alnośc i  celnych.

A r t y k u ł  2.
Niemieckie w y tw o ry  gleby i p rzem ysłu  przywożone do 

polskiego obszaru celnego przez obszar innych  kra jów  i pol
skie w y tw ory  g leby i przem ysłu  przywożonego do Niemiec 
przez obszar in n ych  kra jów, jako  też  w y tw ory  gleby i p rze 
mysłu krajów trzecich  przyw ożone przez obszar jednej 
z U maw iających Stron do obszaru drugiej S trony, n ie  mogą 
w przywozie podlegać  żadnym innym  lub wyższym cłom 
albo opłatom aniżeli,  gdyby były przywożone bezpośrednio 
z k ra jów  pochodzenia  lub przez jakikolw iek inny  kraj

Powyższe p ostanow ien ie  dotyczy zarówno tow arów  bez
pośredn io  przywożonych, jak i towarów, k tó re  podczas prze
wozu zostały przeładowane, p rzepakow ane  lub  złożone na 
skład.

A r t y k u ł  3.
W ytwory polskiego obszaru  celnego w ym ieniane  w za

łączn iku  A*) nie  będą podlegały , przy  ich przywozie do ob
szaru  celnego Niemiec, w yższym cłom od tych, k tó re  u s t a 
lone są  w tym załączniku.

W7y tw ory  n iem ieckie ,  w ym ienione  w załączniku fi, nie 
będą  podlegały przy ich  przywozie do polsk iego  obszaru  cel
nego, cłom wyższym od tych, k tó re  u s ta lo n e  są w tym  za
łączniku.

A r t y k u ł  4.
Opłaty w ew n ę trzn e ,  k tó re  na obszarze jednej z U m a

w iających  się S tron, czy to na  rach u nek  p ań s tw a  lub  gminy 
czy też  innego  związku p raw a  publicznego, obciążają lub  o b 
ciążać będą w ytw arzan ie ,  przyrządzanie  lub spożycie p ew 
nego tow aru ,  n ie  m o g ą ' w ytw orów  drugiej S trony  pod żad
nym pozorem d o lknć  silniej lub w sposób bardziej uciąż li
wy, aniżeli tego sam ego rodzaju  w ytw ory  własnego kraju  
lub k ra ju  najbardzie j  uprzyw ilejow anego.

PoJAZDY MOTOROWE, w y rab iane  na  obszarze jednej 
z U maw iających  się Stron, będą  korzysta ły  n a  obszarze d ru 
giej z U m aw iających się S tron w zakresie opłat licencyjnych , 
udogodn ień  re jes tracy jnych  i tym  podobnych  sp raw  z t r a k 
tow an ia  n iem niej  p rzychylnego, jak  pojazdy* m otorow e te j 
o s ta tn ie j  Strony.

A r t y k u ł  5.
W sprawie  nacjonalizacji tow arów  przywożonych przez 

jedną  z Umawiających się S tron  do obszaru drugiej Strony, 
ta  S trona  przyznawać będzie najw iększe uprzyw ile jow anie , 
biorąc za pod s taw ę  swe w łasne  u s taw odaw stw o .

Przy s tosow aniu  przepisów o nacjonalizacji tow ary ,  w y 
rab iane  w uprzyw ile jow anym  obrocie celnym, będą taksam o 
tr ak to w an e ,  jak  to w ary  w y ra b ia n e  w w olnym  obrocie.

A r t y k u ł  6.
Na w ypadek , gdyby  jedna  z U m aw iających się stron 

była zmuszona zakazać  lub ograniczyć przywóz lub wywóz 
tow arów , zobowiązuje się ona, o ile to  możliwe, uwzględniać 
in te resy  drugiej Strony.

A r t y k u ł  7.
Dla przywozu do Niemiec polskich zwierząt, części 

zwierząt i p roduk tów  zwierzęcych, jak  rów nież  s iana  i s ło
my, obow iązują  postano w ien ia  zaw arte  w za łączn iku  C.

Niemieckie przepisy  w e te ry na ry jn e  pozosta ją  pozatem  
n e n a ru s z o n e .

A r t y k u ł  8.
Kupcy, fabrykanc i,  i inn i przem ysłowcy je Inej z U m a

wiających się Stron, którzy dowodzą zapomocą karty  leg i ty 
macyjnej, w ystaw ione j  przez władze swego kra ju , że są 
u p raw nien i do w y konyw ania  swego h and lu  lub swego prze-

*) Załącznik A  obejm uje jedynie  bydło ho dow lane  i ży
we gęsio.

P O L S K O - N I E M I E C K I
mysłu w P aństw ie ,  w  którem p o s iad a ją  swoją siedzibę oraz, 
że uiszczają tam  ustaw ow e p o d a tk i  i op ła ty ,  w inni mieć 
praw o, bądź osobiście, bądź przez komiwojażerów , p o z o s ta 
jących w ich  służbie, czyni zakupy  to w aró w  na oszarze d r u 
giej s t ro ny  u  kupców  lub  w o tw ar tych  miejscach sprze
daży a lbo u osób, k tó re  to w ary  te w y tw arza ją  sposobem 
przem ysłow ym , p rzes trzegając  p rzep isane  formalności.  Mogą 
oni rów nież  poszukiwać zam ów ień  u ku pcó w  lub u innych  
osób, przy w yk on yw an iu  p rzem ysłu  k tó ry ch  to  osób to w ary  
zaofiarow anego rodzaju zna jdu ją  zastosow anie , oraz m ają 
p raw o mieć ze sobą  próbki tow arow e i wzory, jednakow oż 
nie tow ary .  Z pow odu działalności ok reś lone j  w nin iejszym 
u stęp ie  nie będą  oni zobowiązani do u iszczan ia  żadne j sp e 
cjalnej opłaty.

K arty  leg i tym acy jne  odpow iadać  m uszą  wzorowi, u s t a 
lonem u w K onwencji międzynarodow ej o uproszczeniu  for
malności celnych, p odp isane j  w G enewie  dn ia  3 l is topada  
1923 r. Dla tych  k a r t  leg i tym acy jnych  nie będzie w ym agan a  
wiza k o n su la rn a  an i  inna.

P os tano w ien ia  niniejszego a r ty ku łu  nie  m a ją  zastososo- 
w an ia  do w ykonan ia  przem ysłu  okrężnego, h a n d lu  dom o
krążnego, tudzież do poszukiw ania  zam ów ień  u osób, k tóre  
n ie  t ru d n ią  się an i  handl.em an i przem ysłem . U maw iające  
się Strony  zas trzega ją  sobie w tym  względzie zupe łną  sw o
bodę  sw ego u s taw o d aw s tw a .

A r t y k u ł  9.
Poniżej w ym ien io ne  p rzedm io ty  będą  przez każdą 

z Um aw iających się Stron zwolnione od wszelkiej op ła ty  
przywozowej i wywozowej pod w aru nk iem  pow ro tnego  icłi 
w ywozu lub  pow rotnego  przywozu, jak  również zabezpiecze
nia p rzypada jących  ew en tu a ln ie  opłat, i z zastrzeżeniem za
s tosow ania  po trzebn ych  zarządzeń kontro lnych:

a) narzędzia ,  in s t ru m e n ty  i m echaniczne przyrządy , k tó re  
przywozi przedsiębiorca  jednej stron  do obszaru  drugiej 
S trony, ażeby tam  umożliw ić do konan ie  przez swój 
p ersone l  robót m ontarzow ych, doświadczalnych, repa- 
racy jnych  lub  innych  tym  podobnych , bez względu na 
to  czy w spom niane  p rzed m io ty  przywiezione zostały  
przez nadesłanie ,  czy też przez sam  te n  personel;

b) p rzedm io ty  do napraw y;
c) używane, odpow iadająca  zwyczajom handlow ym , o pa

k o w an ia  wszelkiego rodzaju, jako też opony  ochronne 
i inne  środki opakow ania ,  a  także  d rew niane  w kładki 
do tkan in ,  k rążki d rew n ian e  i tek tu ro w e , k tó re  z o b 
szaru jedne j z U m aw iających się S tron  przywozi się 
do obszaru drugiej S trony  w  celu  wywozu tow arów  
lub też wywozi się z obszaru  drugiej S trony  z p o w ro 
tem po s tw ierdzeniu , że one służyły do tego celu;

d) części m aszyn  do w ypróbow ania ;
e) to w ary  (z w yją tk iem  a rlyku łów  spożywczych), k tó re  

sprow adza się n a  w ystaw y , ta rg i  lub jarmarki;
f) wozy i skrzynie  meblowe, k tó re  przeprow adza się przez 

granicę w tym  celu. aby  pew ne  p zedm io ty  przewieźć 
z obszaru jednej z U maw iających  się S tron  do obszaru 
drugiej S trony, n a w e t  gdyby  m iały  one zawierać nowy 
ładunek  w drodze p ow ro tne j  bez względu na  to, na  
jakiem miejscu ten  now y ład u n ek  został p rzyjęty , nie 
zaś w razie, gdyby one  w międzyczasie zostały  użyte  
do t r an sp o r tó w  wyłącznie  w ew nątrz  k ra ju ,  obydw a te  
środki przewozowe w raz z p rzynależnościami służącemi 
do zwykłego uży tku  w czasie t r an sp o r tu  i z w yznacze
niem sześciomiesięcznego te rm in u  do pow rotnego  w y
wozu;

Towary ze sz lachetnych  metali ,  przywożone przez ko 
miwojażerów, jako wz ry z zastosow aniem  od praw y  w a r u n 
kowej na eży na żądanie  zwolnić od pow inności probierczej,
o ile złożone zostan ie  oepow iednie  zabezpieczenie, k tóre  
przy towarach sreb rnych  nie może przekraczać podwójnej, 
kwoty cła, zaś przy tow arach z ło tych  i p la tyn ow y ch  cz te ro 
k ro tnej w ysokości cła. O ile wzory  nie zos taną  na  czas 
z pow rotem  wywiezione, złożone zabezpieczenie p rzepada 
niezależnie od k a r  p rzew idz ianych  w ustaw odaw stw ie .

A r t y k u ł  10.
Każda z U m aw iających  się Stron oznaczy władze, k tó re  

są upow ażnione  i obow iązane  do udzie lan ia  na żądanie  obo
wiązujących informacyj o s taw k ach  ta ry fy  celnej i ta ry fo w a 
niu ściśle okreś lonych towarów.

A r t y k u ł  11.
O ile przy przywozie w ytw orów  jednej z U m aw iających 

się Stron do obszaru drugiej S trouy  w ym agan e  jes t p rzed
k ładanie  św iad ec tw  pochodzenia ,  Umawiające się Strony



P R Z E M Y Ś L  M E T A L O W Y Nr  24

zobow iązują  się dołożyć s ta rań ,  aby  h a n d e l  nie  był k ręp o 
w any  zbędnemi form alnościam i albo nad m ie rn em i opła tam i 
przy w y s taw ian iu  św iadec tw  pochodzenia .

Św iadec tw a  pochodzen ia  mogą być w y s ta w ia n e  przez 
władzę ce lną  miejsca w ysy łk i w ew nątrz  k ra ju  lub na g ra n i
cy, a lbo  przez w łaściwą izbę przem ysłow o-handlow ą, w Niem
czech także przez H aup tab te i lu ng  łl der L andesbauernschaf- 
ten ,  urzędy Łnndlu zagran icznego  albo izby rzemieślnicze, 
w Polsce także przez urzędy  wojewódzkie. Obydwa Rządy 
mogą w zajem nie porozum ieć się co do udz ie len ia  także  i n 
nym  aniżeli wyżej w y m ien ionym  in s ty tuc jom  lub też o rga 
nizacjom gospodarczym jednego z obydw u kra jów  upow ażn ie 
n ia  do w ys taw ian ia  św iad ec tw  pochodzen ia ,  k tóre  władze 
ce lne drugiego k ra ju  przyjmować wiony. W razie, gdy św ia 
dectwa te nie są w y s taw ian e  przez upow ażn io ną  do tego 
władzę państw ow ą, może Rząd kra ju  przeznaczenia  żądać, 
aby  były one zaśw iadczone przez jego placówkę d yp lo m a
tyczną  lub k o n su la rn ą  w łaśc iw ą d la  miejsca w ysyłk i to 
warów.

Św iadectw a pochodzenia  mogą być z redagow ane za
rów no w języku  kraju  przeznaczenia  jak  i w języku kraju  
ekspor tu jącego; w tym  os ta tn im  w y p ad k u  urzędy  celne kraju  
przeznaczenia  mogą żądać  przekładu.

Jeżeli tow ary  kra jów  trzecich przywożone są t r an zy te m  
przez obszar jednej z Um aw iających się S tron do obszaru 
drugiej Strony, wówczas w ładze celne tejże Strony  przyjm o
wać będą także  św iadec tw a pochodzenia  w ys taw ion e  na ob
szarze poprzednio w spom nianej Strony w edług  postanow ień  
niniejszego a r ty k u łu .

Jeżeli z pow o du  n ie rze te lnych  danych  w św iadectw ie  
pochodzenia  lub z pow odu uchyb ień  przy w ystaw ien iu  św ia 
dectw  pochodzenia  Kząd jedn e j  z U m aw ia jących  się Stron 
przeds taw i sp raw ę Rządowi drugie j s t ron y ,  ten o s ta tn i  zbada 
niezwłocznie s tan '  rzeczy, oznajmi o w yn iku  drugiej S tronie 
oraz w y da  po trzebne  zarządzenia  w celu u sun ięc ia  n ied o 
m aga  ń.

A r t y k u ł  12.
Jeżeli jedn a  z U m aw iających  się S tron  uzależn ia  t r a k to 

w an ie  tow aru  w przyw ozie  od szczególnych w aru n k ó w  d o ty 
czących składu , s topnia  czystości,  dobroci, s t a n u  zd row o tne 
go, obszaru  w ytw orzen ia  lub innych  podobnych  w arunków , 
wówczas obydw a Rządy zbadają  wspólnie ,  czy nie możnaby 
formalności kon tro lnych  zapom ocą k tó rych  w inno  być s tw ie r
dzone. czy tow ar  o dpow iada  w dosta tecznej mierze p rzep isa 
nym  w arunkom , uprościć zapomocą św iadectw , w y s taw io 
n y c h  w n a leży te j  fo rm ie  przez w łaśc iwe w ładze  k ra ju  w yw o
żącego.

O ile obydw a Rządy są zgodne co do tego u s ta lą  one 
wspólnie  pos tępow an ie  dla p rzeprow adzen ia  dowodu co do 
w y m aganych  w arun kó w . N astępn ie  oznaczą one władze, 
upow ażnione do w y s taw ian ia  św iadectw , treść tych  św ia 
dectw, zasady , k tó re  w inn y  być p rzes trzegane  przy ich w y
s taw ian iu ,  formalności, zapom ocą k tó rych  zabezpiecza się 
tożsamość tow arów , a w danym  razie także  postępow an ie  
przy b ran iu  próbek.

Is tn ieje  zgoda co do tego, że k ra j  p rzeznaczenia  także 
w razie przed łożen ia  św iadec tw  na  p ods taw ie  postanow ień  
uzgodnionych w n in iejszym ar ty ku le ,  ma p raw o  do ponow 
nego zbad an ia  świsłcści śp iadectw  i upew n ien ia  się co do 
tożsamości towarów.

A r t y k u ł  13.

Zarząd celny każdej z obydwóch U maw iających  się Stron, 
będzie, poza w ypadk iem  podejrzenia  o nadużycie  niezależnie 
od praw , k tó re  wywodzi z u s ta w o d aw s tw a  swego kraju, 
uznaw ać i pozostawiać  n ienaruszonem i p lom by i pieczęcie, 
k tóre  zarząd celny drugiej s trony  nałożył na  przesyłki pozo
sta jące  pod nadzorem  celnym; zarządowi tem u  pozostaje 
jed n ak  zastrzeżone praw o uzupe łn ien ia  p lom p lub pieczęci 
przez nałożenie  now ych znaków  celnych.

W taki sam sposób zarząd celny każdej S trony  przy 
dopuszczeniu przedm io tów  do przywozu z w arun ko w ą  o d p ra 
wą celną, uznaw ać  będzie i pozostawiać  n ienaruszonem i to 
znaki,  k tóre  zarząd celny drugiej Strony nałożył na  te p rzed
mioty dla u trw a len ia  ich tożsamości.

A r t y k u ł  14.
O ile zdaniem jednej z U maw iających  się Stron o b u 

s t ro nn y  obrót w ym agać bedzie rozszerzenia up raw n ień  g ra 
nicznych urzędów  ce lnych  d tug ie j  U m aw iającej się Strony 
w zakres ie  odpraw y , zobowiązuje się ta Strona, na propozycję 
drugiej Strony, podjąć w przeciągu trzech miesięcy ro k o w a
nia w tym przedmiocie.

Każda z U m aw iających  się Stron zobowiązuje się, w r a 
m ach swego us taw o daw stw a , uczynić w szystko  co po trzeba , 
aby  chronić  wytwory gleby i przem ysłu  d rug ie j ,U m aw iającej 
się Strony od wszelkiego rodzaju  n ierze te lnej  konkurencji 
w obrocie handlow ym .

A r t y k u ł  16.
O ile p o s tano w ien ia  n iniejszej u s taw y  dotyczą  w zajem 

nego p rzyznan ia  sobie na jw iększego  uprzyw ilejow ania, nie 
m a ją  one  za s to so w an ia :

a) do szczególnych ulg p rzyznanych  obecnie lub  k tó re  
mogłyby być w przyszłości p rzyzn ane  przez jedną  
z U maw iających  się S tron  sąs iednim  państw om  dla 
u ła tw ien ia  ruchu  granicznego w pasie  n ieprzekracza- 
jącym zasadniczo 15 km po obu s t ro nach  granicy;

b) do zobowiązań przyjętych obecnie, w zględnie  m ających  
być przy ję tem i w przyszłości przez jedną  z U m aw ia ją 
cych się S tron  na podstaw ie  un ji  celnej.

A r t y k u ł  17.
Każdy z obu Rządów ustanow i Komisję Rządową. Za

dan iem  tych Komisyj jes t rozpa tryw an ie  w sta łym  bezpo
średnim  kon takc ie  wszystkich spraw, związanych z w y k o n y 
w an iem  niniejszej Umowy. Obydwa Rządy zakom uniku ją  
sobie możliwie szybko sk ład  Komisyj Rządowych.

Komisje Rządowe zb ierają  się na wniosek jednego 
z obydw óch przewodniczących.

Komisjom Rządowym pozostaw ia  się sw obodę co do 
pow ołania  rzeczoznawców oraz u s ta n a w ia n ia  m ieszanych 
podkomisyj.

Komisje u s ta lą  d la  swej działa lności w spó lny  regu
lamin.

A r t y k u ł  18.
Przy ■ przywozie polskich  w ytw orów  gleby i przem ysłu  

Rząd Niemiecki uw zlędniać będzie w należy ty  sposów in te 
resy polskie.

Przy przywozie niemieckich w ytw orów  gleby i przemysłu. 
Rząd Polski uwzględniać będzie w należy ty  sposób in te resy  
n iemieckie.

A r t y k u ł  19.
O ileby założenia, z k tó rych  obydw ie U m aw iające się 

Strony w ychodziły  w chwili podpisyw ania  niniejszej Umo
wy, nie ziściły się, lub o ileby jedna ze Stron uw aża ła  się 
za pokrzyw dzoną w sk u tek  n iekorzystnego  rozwoju, jaki n a 
s tąp i ł  lub w sku tek  zarządzeń w dziedzinie gospodarczej po 
w ziętych przez d rugą  Stronę, każda  z U m aw ia jących  się 
S tron  może w ystąp ić  z w niosk iem  o bezzwłoczne rokow ania  
w celu zaradzenia  tem u s tanow i rzeczy.

Gdyby rokow an ia  te w przeciągu miesiąca, licząc od 
dnia zgłoszenia w niesku, nie  doprow adziły  do zadaw ala ją 
cego rezu l ta tu ,  wówczas S trona , k tó ra  uw aża się za pokrzyw 
dzoną ma p raw o  wypowiedzieć Umowę niniejszą z term inem  
sześc iotygodniowym  od da ty  no tyf ikac j i  tego wypowiedzenia.

A r t y k u ł  20.
Rząd Polski,  k tó rem u  zostało pow ierzone prow adzenie  

sp raw  zagranicznych Wolnego Miasta G dańska  zgodnie 
z art.  104 T rak ta tu  W ersalskiego i a r ty k u łó w  2 i (> K on w en
cji Paryskiej między Polską a Wolnem Miastem Gdańskiem 
z dnia  9 l is topada  1920 r., zastrzega sobie p raw o oświadcze
nia, że W olne Miasto je s t  S tron ą  U kłada jącą  się w n in ie j
szej Umowie i że przy jm uje  obowiązki oraz nab yw a  praw a 
w niej usta lone.

Zastrzeżenie  to nie dotyczy tych pos tan ow ień  nieniejszej 
Umowy, k tó re  Rzeczposp .lita Polska już zaw arła  odnośnie  
do Wolnego Miasta G dańska ,  na zasadzie p raw  p rzys ługu ją 
cych Polsce t rak ta tow o .

A r t y k u ł 21.
Umowa niniejsza będzie ra ty f ikow ana .  W ym iana  d o k u 

m en tów  ra tyf ikacy jnych  nas tąp i  możliwie najrychlej w Rer- 
linie. Umowa wchodzi w życie trzydziestego dnia  po dacie 
w ym iany dokum entów  ratyfikacy jnych .

Umowa niniejsza pozostanie  w mocy do dnia  31 paź
dziernika 1936 r. Będzie ona u w ażana  za przedłużoną na 
każdy  dalszy rok, o ile obydwie Strony  porozumieją się co 
do togo najpóźniej do dnia 1-go października  każdego roku.

O ile Umowa będzie obow iązyw ała  po 31-ym paździer
nika 1936 r. będzie ona wówczas mogła być w ypowiedziana  
do o s ta tn ieg o  dnia  każdego kw arta łu  ka lendarzowego i prze
s tan ie  obow iązyw ać z up ływ em  trzymiesięcznego okresu  od 
da ty  wypowiedzenia .

Umowa niniejsza sporządzona zosta ła  w dwóch orygi
nałach, każdy w języku polskim i niemieckim.

A r t y k u ł  15.



Nr  24 P R Z E M Y S Ł  M E T A L O W Y  193

Artykuły przemysłu metaloivego zuymienio
ne 7V załączniku B.
Poz. po lsk  Cto

ta ry fy  N a z w a  t o w a r u  od  100
celne j Z ło tych

1240 z p.2. Zabawki dziecięce, oprócz osobno w ym ie 
nionych, bez m echan izm ów  sp ręży n o 
w ych, ich części, — m etali n ie sz lach e t
nych, chociażby z ozdobami pozłacanemi 
i posrebrzanem i, również z dodatk iem  
innych  pospo litych  materjBłów . . . . 1500

1241 Zabaw ki dziecięce, oprócz osobno w y m ie 
nionych, zaopatrzone  w mechanizm 
sp ręży n o w y : 

p. 1 z m eta li  n ie sz lache tnych  bez d o d a tku  in 
nych m ateria łów  . ......................................1?500

p 2. i n n e ...........................................................................2’000
1242 Z abaw ki dziecięce z urządzeniem silniko-

wem o w adze sz tuk i:
p. 1. powyżej 2 k g .....................................................  000
p. 2. 2 kg i m n i e j .....................................................  750

Protokół końcowy
1.

D‘o a r t y k u ł u  1.
Umawiające się Strony są zgodne co do tego, że zasada 

największego • uprzyw ilejow ania  zobowiązuje także do przy
znaw ania  dla tow arów  drugiej Strony autonom icznych zni
żek celnych, obowiązujących każdocześnie na obszarze cel
nym jednej z uk ładających się Stron. O ile zniżki tak ie  uza
leżnione są od pozwolenia  w każdym poszczególnym w y 
padku, pos tępow an ie  względem tow arów  drugiej S trony  nie 
będzie s tosow ane w sposób bardziej uciążliwy, aniżeli  wzglę
dem takiego samego rodzaju tow arów  jakiegokolwiek kraju. 
Pochodzenie towarów z obszaru celnego drugiej Strony nie 
tu ,że za tem  w żadnym  w ypad ku  służyć za pow ód do jak ie
gokolwiek dyskrym inow ania  tych towarów.

N iew yrabiane na  polskim obszarze celnym m a s z y n y  
i a p a r a t y ,  korzystające ze zniżek celnych na  podstawie a u to 
nomicznych rozporządzeń o zniżkach celnych i zwolnieniach 
od cła, przy przywozie z Niemiec do Polskiego obszaru cel
nego, przy zachow aniu  w arunków  obowiązujących przy s to 
sowaniu zniżek celnych au tonom icznych ,—podlegać będą  cłu 
w wysokości 20ó cla au tonom icznego, p rzew id z ianego w d ru 
giej ko lum nie  polskiej ta ry fy  celnej,  z wyjątk iem maszyn 
i ap a ra tów  włókienniczych, k tó re  podlegać będą clu w w y 
sokości 10%  cła autonom icznego, przewidzianego w drugiej 
kolum nie  polskiej ta ryfy  celnej.

Do  a r t y k u ł u  2.
Istn ieje zgoda co do tego, że w odnies ieniu  do to w a 

rów, k tóre  w k ra ju  tranzy tow ym , są bez kontro li  celnej, 
przeładowyw ane, przepakow yw ane, lub składowane na  skład, 
obydw ie Strony zastrzegają  sobie specjalne badan ie  ich po 
chodzenia zgodnie ze swemi przepisami autonom icznem i, 
z uwzględnieniem obowiązków wypływ ających z największego 
uprzywilejowania.

D o  a r t y k u ł u  4.
Do opłat w ew nętrznych  należą również wszelkie te 

opłaty, które dotyczą obrotu. Is tnieje zgoda co do tego, że 
polski podatek  przem ysłowy według u s taw y  z 15 lipca r. 1935 
nie jes t  podatk iem  obrotowym  w  sensie  niniejszego po s ta 
now ien ia  um ow nego, n aw e t  wówczas gdy je s t  pobierany  
w postaci scalonej od towarów przywiezionych, i że nie p o d 
lega on postanow ien iom  a r ty k u łu  4.

W stosunku  do tow arów  niemieckich obowiązuje  jednak  
zasada największego uprzyw ilejow ania  pod względem scalo
nego podatku przemysłowego.

Do a r t y k u ł u  6.
A rtykuł (i nie m a zastosowania do zakazów lub ogran i

czeń przywozu i wywozu, k tóre  w ydane będą:
a) ze względu na  bezpieczeństwo publiczne;
b) ze względu na zdrowie publiczne lub  dla ochrony 

zwierząt albo roślin  przed chorobami i szkodnikami, 
jak  również roślin przed zw yrodnieniem i wymarciem, 
z zastrzeżeniem jednakowoż postanow ień  załącznika C 
do niniejszej Umowy;

c) w odniesieniu do broni, amunicji  i sprzętu  wojennego, 
oraz w nadzwyczajnych okolicznościach do innych p o 
trzeb wojskowych;

d) w zastosowaniu do towarów', k tó re  na  obszarze jedne  
z U m aw iających się Stron s tan ow ią  lub stanowić będą 
przedm iot monopolu  państwow ego, a także w tym  celu, 
aby  przeprowadzić  w stosunku  do obcych tow arów  
wszelkie inne  zakazy i ograniczenia, k tóre  przez w e 
w nętrzne  ustaw odaw stw o  są lub będą  u s tanow ione  
dla w ytw arzan ia ,  zbytu , przewozu lub spożycia takich  
sam ych tow arów  kra jow ych  w ew n ą trz  kraju;

e) dla ochrony a rtystycznego , historycznego i archeolc * 
gicznego mienia narodowego.

Przywóz używ anych w h and lu  p róbek  i wzorów to w a
rów, podlegających gospodarczym zakazom przywozu, nie 
w ym aga pozwoleń przywozu, o ile s tosu ją  się do n ich w a 
runk i a r tyk u łu  10 ustęp  3 K onwencji m iędzynarodow ej o u p ro 
szczeniu formalności celnych z 3 lis topada  1923. O ile nie 
chodzi o próbki i wzory a r tyku łów  spożywczych a lbo o t a 
kie , k tó re  nad a ją  się ty lko  do u ż y tk u  jako próbki i wzory, 
muszą one być wywiezione z po w ro tem  w te rm in ie  12-tu 
miesięcy.

O ile próbki i wzory m uszą być w ywiezione z pow ro 
tem , należy przy wejściowej odprawie celnej złożyć, obok 
zabezpieczenia ew en tua ln ie  p rzypaść  mających opłat,  dalsze 
zabezpieczenie w wysokości zadeklarow anej i przez urząd 
celny wejściowy uznanej wartości tow aru .

D o  a r t y k u ł u  9.
1. Zabezpieczenie opłat przywozowych i wywozowych 

może być dokonane przez złożenie  gotówki lub tak ich  p a 
pierów wartościowych, które  mogą być przy ję te  jako kaucja 
celna: to sam o dotyczy należności za cechow anie

2. Umowa co do zwolnienia  od o p ła t  przywozowych 
i wywozowych nie rozciąga się na  uależności m anipulacyjne 
i s ta tystyczne.

3. Do lit. b. um ow a co do zw oln ien ia  od opłat p rzy w o
zowych nie rozciąga się na dodatki ,  k tóre  zostały  do p rzed
miotów  dodane przy reparacji zagranicą.

Do lit. a do f. Obowiązujące w  każdym z obu kra jów  
zakazy przywozu i wywozu pozostają  nienaruszone.

Do lit. g. P ostanow ien ie  P rotokółu  Końcowego do a r t y 
kułu 6 m a zastosow an ie  także do przewidzianych tu ta j  p ró 
bek i wzorów tow arow ych.

D o  a r t y k u ł u  11 u s t .  4.
Is tnieje zgoda co do tego, że do w ystaw ian ia  św ia

dectw pochodzenia dla w y tw orów  kra jów  trzecich, k tóre  
przywożone są przez obszar jednej ze Stron do obszaru d ru 
giej Strony upow ażnione są jedynie  właściwe izby p rzem y 
słowo-handlowe.

D o  a r t y k u ł u  13.
Oba rządy zastrzegają  sobie jeszcze zawarcie  bliższych 

porozumień celem w yk on an ia  tych postanow ień .
D o  z a ł ą c z n i k a  B.

Biżuterja nie prawdziwa, objęta tek s tem  k on w ency j
nym. korzystać będzie  ze s taw ek  ko nw ency jnych  pozycji  1258, 
jeżeli będzie zaopa trzona  w św iadectw o, w ystaw ione  przez 
Izbę Przemysłowo-Handlową w Idar-Oberste in . F rankfu rt  n/M, 
Hanau, Heilbronn, Pforzhe m lub Schwabisch-Gmiind i wi
zow ane przez w łaściwy k o nsu la t  polski,  s twierdzające, że 
wymieniony tow ar  został w yprodukow any  na te ren ie  dzia
łania danej Izby Przemysłowo-Handlowej.

II.
W sprawie uniknięcia  podwójnego opodatkow an ia  oraz 

zabezpieczenia opieki i pomocy p raw nej w spraw ach  p o d a t
kowych _ zaw ar ty  zostanie  możliwie jaknajrych le j specjalny  
układ. U m aw iające  się Strony  w ym ien ią  w przeciągu trzech 
miesięcy od wejścia w  życie niniejszej Umowy odnośne pro 
jekty.

U k ł a d
Między Rzeczpospolitą Polską a Rzeszą Niemiecką

w sprawie płatności za obroty towarowe 
(Polsko-n iem ieck i u k ład  roz rach un ko w y )  

z d n ia  4 l i s to p ad a  1935 r.

W celu uregulow ania  płatności za wzajem ny obró t  to 
warowy Rządy Polski i Niemiecki postanow iły ,  co następuje: 

A r t y k u ł  1.

Płatności między Rzeczpospolitą Polską a Rzeszą Nie
miecką, podlegające tem u układow i, regu low ane  będą w N iem 
czech wyłącznie za pośrednic tw em  niemieckiej Kasy Rozra
chunkow ej ( V errechnungskasse) , w Polsce wył cznie za po
średnictwem ins ty tuc ji  ( in s ty tu c ja  polska) wyznaczonej przez 
Rząd Polski w porozum ieniu  z Rządem Niemieckim.
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A r t y k u ł  2.
P ostanow ien iom  niniejszego uk ładu  podlegają ,  z zas trze

żeniem dalszych porozum ień ,  nas tępu jące  zobow iązania  n ie
mieckich d łużn ików  wobec polskich wierzycieli oraz polskich 
dłużników wobec n iem ieck ich  wierzycieli:

1. Płatności w y n ika jące  z przywozu niem ieck ich  to w a 
rów do Polski i z p rzyw ozu polskich  to w aró w  do Niemiec.

2. K oszty  robocizny w  obrocie usz lachetn ia jącym ,
3. R aba ty ,  bon if ika ty  i odszkodow ania ;  mogą one być 

roz rach ow y w an e  bezpośrednio  z należnościam i tow arow em i.
A r t y k u ł  3

O bustronny  ruch  t ranzy tow y  nie podlega  p o s tan o w ie 
niom niniejszego uk ład u .

A r t y k u ł  4.
P ła tno śc i  za o b us tro nn y  t r a n sp o r t  morski nie podle" 

ga ją  p os tano w ien iom  niniejszego uk ładu.
A r t y k u ł  5.

O bro tem  tow aro w y m  w myśl n in iejszego u k ładu  jes t:
a) przywóz niem ieck ich  to w aró w  do obszaru  Rzeczypo

spolite j  Polskiej; za tow ary  n iem ieck ie  nw aż«ne  będą tak ie  
to w ary ,  k tó re  są w Niemczech w ytw orzone  lub k tó ie  według 
u s ta w o d a w s tw a  polskiego są  uw ażane lub t r a k to w a n e  jako 
to w a ry  niemieckie;

b) przywóz po lsk ich  tow arów  do obszaru  gospodarczego 
Niemiec; za tow ary  po lsk ie  uw ażane  będą tak ie  towary, 
k tó re  są w Polsce w y tw orzone  lub k tó re  w ed ług  u s ta w o d a w 
stw a  niem ieckiego są u w ażane  lub t r a k to w a n e  jako  tow ary  
polskie.

A r t y k u ł  6.
Dłużnicy, k tórzy  s tosow nie  do postan ow ień  n in iejszeg0 

uk ładu  usku teczn ia ją  do Polski p ła tnośc i w m a rk a c h  n ie 
mieckich, w inni wpłacać kw o ty  dłużne w dniu ich płatności 
na spec ja lne  k on to  in s ty tu c j i  po lskie j w n iem ieckie j Kasie 
R ozrachunkow ej.  Jeżeli zobow iązan ie  nie op iew a na marki 
niem ieckie ,  to  ró w n ow ar to ść  w inna  być obliczona w m ar
kach  n iem ieck ich  po o s t a tn io  zn any m  w chwili p łatności 
ś redn im  kurs ie  u rzędow ym  daue j  w a lu ty ,  n o to w an ym  w B er
linie. Niemiecka K asa  R ozrachunkow a będzie s ta le  k o m u n i
kow ała  ins ty tucji  po lskiej o k w o tach  w płaconych w m arkach  
n iem ieckich.

A r t y k u ł  7.
Dłużnicy, k tó rzy  s tosow nie  do p o s tan o w ie ń  niniejszego 

u k ładu  usku teczn ia ją  do N iem iec  płatności w z ło tych winni 
w płacać  kw oty  d łużne w dniu ich p ła tności na specjalne 
k on to  n iem ieckie j K asy  Rozrachunkow ej w ins ty tuc ji  p o l
skiej. Jeżeli zobowiązanie  nie op iew a  na  złote, to  rów no
w artość  w in n a  być obliczona w zło tych po o s ta tn io  znanym  
w chwili p ’a tn o s  i ś redn im  kurs ie  u rzędow ym  d a n e j  waluty , 
n o tow any m  w W arszaw ie  oraz w płacon a  w złotych. In s ty 
tucja polska  będzie s ta le  kom unikow ała  n iem ieckie j Kasie 
R ozrachunkow ej o k w o ta c h  w p łacan ych  w zło tych.

A r t y k u ł  8.
Niemiecka Kasa  R ozrachunkow a i in s ty tuc ja  po lska  do- 

k o ny w u ją  w yp ła t  wierzycielom po w płyn ięc iu  kw ot na  konta  
spec ja lne  powyższych ins ty tucyj.

A r t y k u ł  9.
S tra ty  k ursow e i na procen tach , k tó re  p o w sta ją  przy 

w p ła ta c h  d o k o n y w an y ch  w u s ta lo n y  sposób, mogą być za 
płacone w edług  p o s tan ow ień  n in iejszego uk ładu  jedynie  
w tedy ,  o ile is tn ie je  eo do tego porozum ienie  między odnoś- 
nem i s tronam i.

A r t y k u ł  10.
Ins ty tucj i  po lskiej i n iem ieckie j Kasie R ozrachunkow ej 

pozostaw ia  się us ta len ie ,  w drodze obu - t ron neg o  po ro zum ie 
n ia  tych norm  technik i p łatności ,  jak ie  w ydadzą  im się k o 
nieczne.

A r t y k u ł  11.
Do w płacen ia  do niemieckiej Kasy R ozrachunkow ej 

upow ażnieni są ty lko ci d łużnicyj k tórzy  otrzym ali  zezw ole
nie w y m agane  przez n iem ieck ie  us taw odaw stw o  dewizowe.

Urzędy nadzoru  (U eberw achungss te llen )  w ystaw ia ją  
zaśw iadczenia  dewizowe, up raw n ia ją  do w pła ty  w oznaczo
nym miesiącu, w ram ach  specjaln ie  usta lonego  p lan u  im p or
towego, a m ianow ic ie  w wysokości, k tó ra  odpow iada  rozw o
jowi zarachow ań na  dobro na koniec specja lneni niem iekiej 
Kasy R ozrachunkow ej w in s ty tu c j i  polskiej.

Do w pła ty  na  spec ja lne  k on to  niemieckiej Kasy Roz
rachunkow ej w in s ty tu c j i  po lskiej u p raw n ien i  są jedynie  ci 
dłużnicy, k tó rzy  są w p o s iadan iu  św iadec tw a  ro z rach un ko 
wego.

A r t y k u ł  12.
S tosow an ie  n in iejszego uk ładu  nadzoru ją  Komisje Rzą

dowe w ym ien ion e  w a r ty k u le  17 polsko-niem ieckiej Umowy 
Gospodarczej z dnia  dzisiejszego,

A r t y k u ł  13.
Obydwie układające  się s t ro n y  zobowiązują  się do n a d 

zorow ania , w ram ach  ich u s taw o daw stw ,  aby im porterzy  
i ekspor te rzy  ich krajów dokonyw ali  względnie p rzyjmow ali 
p ła tnośc i zgodnie z p o s tan ow ien iam i niniejszego układu 
i aby, w celu om inięcia  rozrachunku, sprzedaż tow arów  
z jednego  k ra ju  do drugiego nie nas tępow ała  przez kraj 
trzeci.

A r t y k u ł  14.
P ryw atn e  t r anzak c je  kom pensacyjne , k tóre  dozwolone 

były jeszcze przed wejściem w życie niniejszego u k ład u  mogą 
być rozw ik łane  w sposób przewidziany w udzielonych na te 
t ranzakcje  zezwoleniach.

Nowe p ry w atne  t r an zakc je  k om pensacy jne  mogą być 
dopuszczone w przyszłości jedynie  za zgodą obydwóch Ko- 
misyj Rządowych.

is tn ie jące  specjalne Konta cudzoziemców dla płatności 
k ra jow ych  („Ausliinder S o n d e rk o n te n  fiir In la n d szah lu n g e n “j 
w inny  być w zasadzie zniesione. O ile jednak, po obustron- 
nem  porozum ieniu  okaże się, że jes t ko rzys tnem  dokonywać 
pła tności  w ynika jących  z is tn i jących już s tosunków  gospo
darczych między Polską a N iemcami przez tak ie  specjalne 
k on ta  cudzoziemców (is tn ie jące  lub nowe), Rząd Niemiecki 
zastrzega sobie p raw o ogran iczen ia  tych  p ła tnośc i wyłącznie 
do obro tu  tow arow ego.

A r t y k u ł  15.
Obydwa Rządy są zgodne co do tego, że odp raw a  celna 

tow arów  polskich  w m yśl a r ty k u łu  I drugiego rozporządze
nia w ykonawczego do n iem ieck ie j  u s taw y  o reglamentacji 
dewizowej z dnia  24 lipca 1935 r. nas tępo w ać  będzie w w y 
padku , gdy im p o rte r  n iem ieck i p rzeds taw i zezwolenie na 
zapła tę  tow arów  (zaświadczenie dewizowe) w ydane p zez 
jeden z u rzędów  nadzoru  (U eberw achungss te lle )  a lbo  d o k u 
m en t  zastępczy dopuszczony przez n iem ieckie  przepisy  d e 
wizowe.

A r t y k u ł  16.
Układ niniejszy s tano w i część sk ładow ą podp isane j  

w dniu  dzisiejszym Umowy G ospodarczej między Rzeczpo
spolitą  Polską a Rzeszą Niemiecką i wchodzi w życie jed n o 
cześnie z Umową G ospodarczą. W żadnym  w y p ad k u  nie 
może u k ład  n in iejszy  obow iązyw ać dłużej od w spomnianej 
w yżej Umowy.

A rtyku ł 19 w ym ien ionej Umowy ma do niniejszego 
u k ładu  odpow iedn ie  zas tosow anie .

A r t y k u ł  17.
O ile u k ład  niniejszy p rzes tan ie  obowiązywać, to  zobo

w iązan ia  p ow sta łe  przed dniem jego w ygaśnięcia  i po d lega 
jące rozrachunkow i będą jeszcze rozw ikłane  w drodze p ł a t 
ności w ed łu g  pos tan ow ień  niniejszego uk ładu .  Co do szczegó
łów porozum ieją  się obydw ie  Komisje Rządowe, p rz e s t rz e 
gając in te re só w  im porte rów  i ekspor te rów  obydw óch  Stron.

W arszaw a, d n ia  4 lis to p a d a  1935 r.

ZNIŻKI CELNE

Na mocy rozporządzenia Ministra Skarbu z dnia 
29 października  1935 r. (Dz. U. Nr. 79 poz. 492) 
urzędy celne stosują cło zniżone bądź zwalniają od 
cła na podstawie  zaświadczenia Izby Przemysłowo- 
Handlowej ,  właściwej terytorjalnie ' dla danego z a 
kładu przemysłowego nas tępujące  towary in te re su 
jące przemysł  metalowy:
E lektro-korundy  i węglokrzem y w z iarnkach ,  rozdrobnione 

lub zmielone — do w yrobu  tarcz szlifierskich.
S ub s t ra t  b i tum inow o olejowy — do w yrobu  farb rdzochron- 

nych.
K rzem ow apń (calcium si lici um) również z domieszką m a n g a 

nu, magnezu, żelaza i t. p. — do celów przem ysłowych. 
N adm angan ian  po tasow y — do celów przemysłowych.
Sadze gazowe — do wyrobu opon sam ochodowych. 
H raunsztyn w proszku — do produkcji cynku e lek tro l i tycz

nego, b a te ry j e lek trycznych  oraz soli m anganow ych.
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Kręgi z szarpanych  nici baw ełn ianych ,  luźno związane — do 
wyrobu wałów  kalandrow ych .

Krążki, pły ty , ta rcze  z m ate rja łów  w łóknis tych  im p regn ow a
nych  bake li tem  — do w yrobu  kół zębatych.

Kauczuk surowy, myty: w p ły tach , p ły tkach , arkuszach, sp ro 
w adzany  przez porty  polskiego obszaru celnego przez 
fab ryk i — do w yrobu  opon sam ochodowych.

Opiłki żeliwne, sprow adzane  p r /e z  fabryki chemiczne.
Blacha s ta low a zwykła (taśmowa) n klowana, d z iu rkow ana

0 grubości 1 m m  i mniej — do produkcji  a k u m u la 
to rów  żelazo-niklowych.

Drut s ta low y  h a r to w a n y  do w yrobu  szczotek.
D rut żelazny i s ta low y  kory tkow y, chociażby nacię ty , po 

k ry ty  n iesz lacbetnem i m eta lam i — do w yrobu  m echa
nizmów parasolow ych.

Form y stalowe obrobione o w adze sztuki powyżej 100 kg. — 
do wyrobu ru r  żeliwych, lanych sys tem em  odśrod
kowym.

Blacha alum in jow a, p ro s to k ą tn a ,  surow a o szerokości powy 
żej 300 mm. i o grubości 0,1 mm. i m niej — do w yrobu  
fulji a lum in jow ej.

Zamknięcia n ik low ane  do am pułek  szklanych .
Szyny miedziane lane, suro  a e, o w adze sz tuk i powyżej 

500 g. — do w yrobu  cynku  elektrolitycznego.
Bloki lane  cylindryczne  z o tw orem , a lum injowe, o zaw ar to 

ści a łum in jum  99,l i ,  o wadze sztuki powyżej 150 g. — 
do wyrobu ru r  a lum injowych.

W enty le  do d ę tek  sam ochodow ych  o w adze sztuki 1 kg-
1 mniej — dla fabryk  w y rab ia jący ch  opony sam ocho
dowe.

S praw dziany  (ka l ib ry  g w in tow ane)  o wadze sztuki powyże 
500 g. — do w yro bu  rur.

Drut s rebrny  specja lny  t. zw. top ikow y o średnicy  lub g ru 
bości powyżej 0,75 mm. — do w yrobu  bezpieczników. 

D rut s reb rny  sp ec ja ln y  t. zw. top ikow y o ś redn icy  lub  gru ' 
bości 0,75 mm. i m niej — do w yrobu  bezpieczników.

W razie j ednak  przywozu towarów z Niemiec’ 
Wioch, Węgier,  Jugosłowii ,  Bułgarji i Rumunji  [zby 
Przemysłowo Handlowe mogą wydawać zaświadcze 
nia, upoważnia jące  do s tosowania zniżek celnych 
i zwolnień od cła tylko wówczas,  jeśli firma prz e 
mysłowa,  ubiegająca  się zniżkę cła przedstawi za 
wiadomienie Polskiego Towarzystwa Handlu K om 
pensacyjnego w Warszawie,  że s trona zobowiązała 
się przekazać,  względnie już przekazała,  należność 
za sp rowadzony  towar  w drodze rozrachunku c lea
r ingowego za pośrednic twem tegoż Towarzystwa.

Izby mogą wydawać zaświadczenia bez w s p o m 
nianego wyżej zawiadomienia tylko za zgodą Mini
s ters twa Przemysłu i Handlu.

WYSTAWY I TARGI W ROZW OJU  

GOSPOD ARCZYM

Na wielkich szlakach rozwoju gos podar czego  
świata ścierają się nieustannie e lementarne  j ego  siły:  
wytwórczość, handel i spożycie. Zależnie od układu 
tych sił od s topnia napięcia którejkolwiek z nich 
kształtują się sytuacje gospodarcze ,  tworzą się ko n 
iunktury dobre  i złe, powstają kryzysy i t. p. (jeśli — 
oczywista — abst rahować od innych złożonych 
czynników ekonomicznych) .

Tylko wtedy,  gdy wszystkie trzy e lementy  na 
j ednako  wysokim i równom ierny m poziomie wzra
stają, może być mowa  o normalnym rozwoju g o 

spodarczym.  O zachowanie  tej właśnie równ omier 
ności rozrostu wszystkich trzech czynników toczy 
się walka bezustanna,  tem gorętsza im bardziej 
szybkiem staje się t e m p o  życia gospodarczego i im 
bardziej złożoną s taje się jego st ruktura.

W skom pl ikowanym mechaniźmie  obecnych  
s tosunków ekonomicznych,  nacechowanych stałą 
tendencją wzrostu produkcji,  przy równoczesnej  
pewnej-bierności  czynnika trzeciego, t. j. konsumcji ,  
oraz n iedomaganiach handlu równowaga zazwy
czaj jest  chwiejna.  Dlatego też szuka się wszędzie 
coraz to nowych środków i recept,  których s toso
wanie mogłoby wpłynąć na wytworzenie  owej  rów
nowagi.

J e d n y m  z takich środków,  wypróbowanych 
i skutecznych są wystawy i targi. Niepotrzeba s ię
gać do balastu h is torycznego,  by wykazać  rolę i zna
czenie jednych i drugich dla rozwoju gospodarczego  
oraz dla wyrównania poz iom a  produkcji ,  handlu 
i konsumcj i.

Wielka wojna w os tatecznym swym wyniku zo
stawiła chaos  w s tosunkach gospodarczych świata.  
Czemże więc t łumaczyć olbrzymi pęd do organizo
wania wystaw, jaki daje się zauważyć we wszyst 
kich państwach i narodach,  jak  me dążeniem właś
nie do wzmożenia spożycia,  dźwignięcia handlu 
i podnies ienia produkcji  oraz do przywrócenia rów 
nowagi wszystkich trzech czynników,  równowagi  
koniecznej  dla dalszego norm alnego  rozwoju ek o 
nomicznego.  Tę. rolę wystaw doceniły przedewszyst-  
kiem państwa o wysokim poziomie  gospodarczym.  — 
Za niemi poszedł  świat cały.

Wystawy,  skupia jące na ograniczonym terenie 
całokształt,  względnie niektóre tylko dziedziny p ro 
dukcji,  j ednego  lub wielu państw,  obliczone na sze
rokie,  wielkie masy zwiedzających s tykają bez po
średnio konsumen ta  i wytwórcę.  Są za tem nieza- 
przeczenie potężnym środkiem wzmożenia  k o n s u m 
cji — a podnies ienie s topy spożywcy,  to znów dro
ga do rozrostu produkcji  i ożywienia handlu.

Proces real izowania się dobroczynnych skutków 
wystaw trwa przez długie lata, a owoc  jego,  jak 
wykazały doświadczenia zawsze jest  dodatni.

Dzięki d ługotrwałym sku tkom wystaw, dzięki ich 
znaczeniu dla wzrostu spożycia  oraz zdobywania  
nowych rynków,  będą  one zawsze na drodze nor
malnej rozwijać się i spełniać  w całości swą ożyw
czą dla życia gospodarczego rolę.

Polska na polu wystawiennictwa pierwsze do 
piero czyni kroki,  i to z wynikiem dodatnim.  Mało 
jeszcze wprawdzie  wśród sfer za in teresowanych do 
cenia  się u nas  niezliczone dob roczynne skutki 
wystaw, t łumaczy się to jednak  mąłem  jeszcze d o 
świadczeniem naszem na tem polu.

Depresja gospodarcza  wysuwana zazwyczaj, jako 
przyczyna wstrzymywania  się od udziału w wysta
wach nie jest  dos ta t ecznym tego a rgumentem.  Bo 
i wystawy są ś rodk iem do pop ra w y  gospodarczej,  
do usunięcia s tanu depresji.  Trzeba tylko dobrego  
zrozumienia interesu własnego,  a ponadto  um ie ję t 
nego ujmowania  formy ekspozycj i  oraz racjonalnego 
wykorzystania jej.

5 .  Janiszew ski.
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K R O N I K A  Z W I Ą Z K O W A

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE  
C Z Ł O N K Ó W  PO LSK IEG O  ZWIĄZKU
PRZEM YSŁOW CÓ W  METALOWYCH

W poniedziałek dn. 25 listopada r. b, o go
dzinie 18-ej w lokalu Polskiego Związku Przemy
słowców Metalowych w Warszawie, ul. Marszał
kowska 140, odbędzie się Nadzwyczajne Walne 
Zgromadzenie Członków Polskiego Związku Prze
mysłowców Metalowych, wyznaczone przez Pana 
Komisarza Wyborczego.

Porządek dzienny:
1. Otwarcie Zgromadzenia, wybór sekretarza 

i skrutatorów;
2. Wybór uzupełniający jednego radcy do Izby 

Przemysłowo-Handlowej w Warszawie.
Powyższe Zgromadzenie Walne na podstawie 

art. 34 Statutu Związku zwołane jest w jednym 
terminie i będzie prawomocne bez względu na 
liczbę członków obecnych.

Konferencja z p. dyr. Martinem

13 listopada r. b. odbyła się w Izbie Przem.- 
Handlowej  w Warszawie pod  przewodnic twem 
Dyr. Martina, przewodniczącego Międzyministerial 
nej Komisji Współpracy z Sam orządem  G ospo da r
czym,  konferencja z przedstawicielami  P. Z. P. M. 
Poza ogólnemi  postulatami  przedstawionemi  przez 
Zarząd Związku i obejmującemi  cały przemysł  m e 
talowy przetwórczy,  obecni  na konferencji przedsta
wiciele Grupy Maszyn i Narzędzi Rolniczych oraz 
przedstawiciele Grupy Odlewni  złożyli specjalne 
memorjaly  dotyczące specjalnie tych gałęzi prze
mysłu.

W nas tęp nym  numerze  p odam y szczegółowe 
dane co do wysuniętych przez Związek i Grupy 
postulatów.

Możliwości eksportowe

Bliższe informacje w poniższych sprawach uzy
skać mogą zainteresowani ekspor terzy  w P a ń s t w o 
wym Instytucie Ekspor towym. Przy zgłoszeniu na
leży powołać się na odnośny numer .  Firmy, które 
nie pozostawały dotychczas  w bliższym kontakcie 
z Instyti tem, winny nades łać  jednocześnie  swe r e 
ferencje.

F i r m a  s y r y j s k a  pragnie nawiązać kontakt  
z f irmami polskiemi za interesowanemi w eksporcie:  
ar tykułów elekt rotechnicznych,  ceramiki  sanitarnej 
i e lektrotechnicznej ,  odlewów żelaznych. Zaintere
sow an e firmy polskie winny t raktować tę sprawę 
jaką pilną P/28110/4E/Ro.

Firmy za in te re sowane w eksporcie  o s i  d o  
r o w e r ó w  zechcą  nawiązać kontakt  z Ins tytutem.  
P/28080'44/Ro.

Istnieją możliwości zbytu w y r o b ó w  n o ż o w 
n i c z y c h  s to łow ych  i kuchennych w Kanadzie.  
P/27232/44/Ro.

Firma syryjska  pragnie (o trzymać w możliwie 
niedługim czas ie oferty polskich firm, za in t e re s o 

wanych w produkcji  i eksporcie  w y r o b ó w  
e l e k t r o t e c h n i c z n y c h .  P/28110/4E/Ro.

Firma w Beyrouth pragnie nawiązać kontakt  
z polskiemi  ekspor terami  w a n i e n  i r u r  ż e l i w 
n y c h .  Sprawa jest  dość  pilna. P/28410/4E/Ro.

Eksport do Egiptu

Nieznana nam bliżej firma agenturowa,  pos ia 
dająca oddziały w Kairze i Hamburgu, pragnie re
prezentować fabryki polskie. Firma ma cieszyć się 
uznaniem na miejscu i posiada tam rozległą kl ien
telę; na żądanie może przedstawić poważne refe
rencje.  Bliższych wiadomości  udziela Polski Zwią
zek Przemysłowców Metalowych, Marszałkowska 140, 
tel. 257 95.

Eksport używanych maszyn do Ameryki
Południowej
W Buenos Aires is tn ie je  biuro pośrednictw a wymiany 

maszyn  i m a te r ja łó w  przem ysłow ych  pod firmą: „Clearing- 
lu te rcam b io  de M aquinaria s  y M aterla les  In d u s t r ia le s“ 
Calle 25 de Mayo 252. W łaścicielem firmy jes t p an  Herscli 
znany  P ań s tw o w em u  In s ty tu tow i E sportow em u.

F irm a  ta zajmuje się c lear ing iem  maszyn od la t  cz te
rech, w ydając  spec ja lne  pismo. Celem czasopisma jes t 
u ła tw ien ie  w ym iany  maszyn  i m ater ja łów  przemysłowych 
nowych i używ; nycli w obręb ie  kra jów  Ameryki Południowej.

Wobec dodatn ich  rezu l ta tów  o trzym anych  tą  drogą 
firma zam ierza  rozszerzyć sw ą działalność na  Europę i A m e
rykę Północną.

Tego rodzaju  handel już is ln ie je  i Polska sprzedaje 
n ieraz do A rgen tyny  wszelkiego rodzaju używane maszyny? 
w szczególności przeznaczone dla p izem ysłu  włókienniczego, 
pomieszczając sw e ogłoszenia w powyższem piśmie.

W edług  i n formaeyj redakcji,  nak ład  czasopism a w yn os  
15.000 egz. rozsy łanych  bezp ła tn ie  do w szystk ich  fabryk 
zak ładów  i in s ty tu cy j  o charek te rze  przem ysłowym, A rg en 
tyny ,  Brazylji, , Chile, P a ragw aju  i Urugwaju . Czasopismo 
będzie w yd aw an e ,  począwszy od dnia 1 s ierpn ia  r. b. co trzy 
miesiące z doda tk iem  co 6 tygodni.

P oda jąc  powyższe do w iadomości za in te resow anych ,  
ko m uniku jem y, że wszelkie bliższe dan e  w tej sprawie  
o trzym ać m ożna w P ań s tw o w y m  Ins ty tuc ie  Eksportowym .

Stosunki gospodarcze polsko-gdańskie

Dnia 29 października r. b. Związek Izb Prze
mys łowo-Hand low ych  opublikował  w prasie k o m u 
nikat, informujący o nawiązaniu współpracy z Izbą 
Przemysłowo-Hand ową w Gdańsku,  ce lem u su w a
nia trudności ,  wynikających w obrocie towaro wy m 
na rynku Wolnego Miasta, naskutek obowiązujących 
tam przepisów dewizowych.

Na posiedzeniach w d 25 i 26 października r. b. 
omówione  zostały zasady działalności i skład stałej 
Komisji Porozumiewawczej ,  wyłonionej przez s a m o 
rząd Polski i Gdańska,  oraz wyjaśniony został  s ze 
reg konkretnych spraw, dających powód do rekla
macji.

Pragnąc,  ażeby powołana do życia instytucja 
współpracy polsko-gdańskiej  działała w granicach 
swych możliwości jak najwydatniej  oraz opierając 
się na obserwacjach dotychczasowych,  uważamy za 
n iezbędne podkreślić,  iż jednym z podstawowych 
warunków skuteczności  wysiłków będzie posiadanie 
mater ja łów możliwie dokładnych i aktualnych.  Dla
t ego też pros imy o kierowanie pod ad resem  Z w ią 
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zku Izb skarg i pos tula tów zainteresowanych p rz ed 
s iębiorstw z pod an iem  możliwie ścisłych wiadomości  
co do nazwisk, sum,  dat  i rodzaju pretensji.

Katalogi dla Australji

Biuro Radcy Handlowego Ambasady Brytyjskiej 
komunikuje,  że z krajów europejskich  często w y s y 
łane zostają do Australji katalogi, plakaty i inne 
materjały reklamowe bez uprzedniego załatwienia 
przypadających od tego rodzaju ar tykułów opłat  
celnych.  Wobec tego optaty te ściągane są od ad re 
sata, co rzecz oczywista,  jes t niepożądane.

Związek Izb Przemys łowo-Handlowych posiada 
wyciąg z australijskiej taryfy celnej, zawiera jącego 
odn oś ne stawki.

Ważne dla Odlewni i dostawców. 
Ogłoszenia w Kalendarzu Odlewniczym r. 1935

Grupa Odlewni zawiadamia w szystkie zainte
resowane odlewnie, ja k  również i firm y będące 
dostawcami pomocniczych materjałów oraz m a
szyn , że  wszelkie ogłoszenia do Pierwszego Ka
lendarza Odlewniczego na rok 1936 przyjm owane 
będą tylko do dnia 1 Grudnia 1935 r.

N akład  Kalendarza zwiększono z  1000 do 1500 
egzem plarzy.

Zarobki pracowników rolnych

W Moni torze Polskim z dn. 6 b m. ukazała się 
instrukcja Ministra Opieki Społecznej  w sprawie u s t a 
lenia przeciętnych zarobków pracowników rolnych.

KAROSERJE O SO B O W E NA 29 SALONIE  
SAM O CH O D O W YM  W PARYŻU

(Dokończenie, p. Nr 23 , P. M. )

W konstrukc ji  sam ej karoserji ,  ściśle biorąc nic się nie 
zmieniło. W dziale karoserj i  ind yw ua lne j  p a nu je  w  dalszym 
ciągu szkielet d rzew ny typu  lekkiego, ok u w an y  Iekkiemi, 
z b lachy  w yko nan em i w iązaniam i. Z lekkością  szk ie le tu  
podwozia idzie w parze  i mniesza  jego odporność  na  rozluż. 
nien ie  ale gdy się weźmie pod uwagę, że budow a nadwozi 
idzie s ta le  w k ie runku  w iększej sztywności ram y. rugując  
z niej tak  szkodliwą dla karoserji  elastyczność, dochodzi się 
do w niosku, iż ewolucje te odby w ają  się rów nolegle .  Trudno  
dopraw dy  pow strzym ać się od uwagi, iż nareszc ie  docze
kaliśm y się chwili, w  k tó re j  choć powoli, jednak  s ta le  dąży 
się do uzgodnienia  myśli k on s t ru k cy jn y c h  budow niczych 
podwozi i karos ierów , boć ci o sta tn i ,  już od chwili pożegna
nia się „V ey m an em “, s t a r a l i  się dać swym k o n s truk c jo m  
jakn a jw ięce j  sz tyw ności a przew ażnie  ty lko  po to, by je 
Iekkom yśluie  dem olow ała  zby tn ia  e las tyczność  podwozi.
0  ile te  n a tu ra ln ie  były silniejsze, bo, choć rzadko, bywało
1 odw rotn ie .

Powłoka blaszana karoserji ,  od k tó re j  najw ięcej się zwy
kle należy spodziewać, s t a ra  się, jak  widać, w yszukiw ać,  o ry 
g ina lne  pom ysły  w drobiazgach.

Widać to głównie na m askach , k tó ry ch  szyby p rzyb ie 
ra ją  n ieraz n iezwykłe ksz ta łty ,  bądź w postaci skrzel rybich, 
zapadek, zasówek, czy k lapek  o dow cipnym  pom yśle  i ł a d 
nym ry sunku .  S ta w ia ją  one  tą  n iezbędną kropkę nad  „i“, 
k tóre j  brak  widać w rysunku  wielu in ny ch  k a roserji  b u d o 
wanych  oszczędniej przy pozostaw ien iu  maski fabryczLej. 
Styl tak ie j  maski, odpow iada jąc  w zupełności linji swej m a 
cierzystej karoserji  seryjnej, bije się n ie raz  z rysunkiem

TARYFY KOLEJO W E A ODLEW NICTW O

Sprawa reformy taryf kolejowych jes t obecnie  
bodajże najdonioś lejszem zagadnieniem polityki 
gospodarczej.

Pomiędzy ceną przewożonego towaru a kosz
tami przewozu musi istnieć pewna harmonja,  p e w 
na równowaga.

W miarę zaś pogłębiającego się kryzysu, rów
nowaga ta zaczęła  się chwiać, aż wkońcu d o 
szliśmy do m om en tu  kom ple tnego  zaniku tej rów
nowagi.

Stan taki szczególnie u jemnie  gospodarczo 
przejawia się w odlewnictwie,  przedewszystkiem 
w ar tykułach inwestycyjnych.

Prawda — w roku 1932 została — na skutek 
depresji  gospodarczej  w kraju — przeprowadzona 
pewna obniżka taryf przewozowych kolejowych,  
ce lem dostosowania ich, chociaż częściowo,  do 
ówczesnej konjunktury w przemyśle i handlu — 
również w r. 1933 została ustalona nowa,  d o g o d 
niejsza, klasyfikacja klas drobnicowych i została 
wydana nowa tabela opła t  do tych klas drobnico
wych i opłat  dla przesyłek wagonowych.  Opła ty  te 
przewidują małe obniżenie s tawek na krótkich o d 
ległościach. ce lem konkurowania kolei z furman 
kami  i samochod ami .

Pozostał  jednak cały szereg towarów,  a w tem 
wiele o znaczeniu wybitnie gospodarczem,  który 
nie został  obję ty  ulgami i pod względem taryfo
wym do dnia dzisiejszego nie uległ żadnej zmianie

zas tosow anej  doń karoserj i  indy w idu a ln e j .  W ty le  nadw ozia  
pow łoka b la szan a  dość często jeszcze przyozdabia  się s to ją 
cym grzebieniem lub p łe tw ą  dochodzącą do 150 mm w y so 
kości. A n a w e t  „o ry g in a ln y ” Voisin zaopa trzy ł się w taki 
grzebień. P rzy tem  grzebienie  te n ab i jane  gęsto  półokrągłe- 
mi n i tam i n ad a ją  wozowi tem u  c h a ra k te r  jak iegoś  morskiego 
skorup iak a  o guzow atym  pancerzu

W raca ją  do m asek  wozów to wiele z nich w ykazuje  
b raki w postac i fa l  — nie w szystk ie  bowiem są w ykon ane  
wzorowo i bez zarzu tu . Fale  ta k ie  spo ty ka  się na płaskich  
śc ianach karosery j,  co z resz tą  cha rak te ry zu je  ręczną robotę  
b lacha rską ,  bodajże wszędzie. S po tyka  się i inne  b rak i  np. 
miejsca niewidoczne przy zam knięc iu  drzwi, nie  wszędzie są 
pokry te  blachą, n ied ok ładn ośc i  pow sta łe  przy  zaw ijan iu  b la 
chy na p a ra p e ta c h  okien, w yrów n ano  k item , n a  k tó ry  o b sa 
dzono rów nocześnie  szybę (s ta łą )  i t. p. drobiazgi w w y k o ń 
czeniu. A n a w e t  jedna  w karoser j i  au to b u so w y ch  miała 
tak  fa ta ln ie  w ykończoną  blachę, iż, n ie  widząc jej, d o p ra w 
dy, t ru d n o  było by uwierzyć odw adze  w ystaw ia jącego  ją  na 
stoisku.

W ozdobach  zew nę trznych  ka ro se r j i  osobowych dość 
często spo tyka  się okucia  w kolorze złotym, co na n ie k tó 
rych ko lo rach  i szczególnie n ieb iesk im  bardzo ładn ie  się 
odbija, dając ciepłe św ia t ła ,  szczególnie n a  szlifowanych f a 
zach lis tew  podłużnych , zdobiących boki karoserji .

We w n ę trzu  nadwozi osobow ych  nic now ego przew ażnie 
skrom ne w ykończen ie  bez in k ru s to w a n e j  boizerji , za to  b o 
gactw o wzorów w m a te r ja łach  spec ja ln ie  u w ytłaczanych  p lu 
szach i v e lourach  — wiele suk ien  gładkich w żyw ych  ko lo 
rach ułożonych w nierów ne choć sy m etryczne  plisy  o kan- 
tach poduszek zdobnych  w c iem ne w ypustk i .

Często uży w an y m  siedzeniem p rzedniem  jes t  fotel z rur 
chrom owych, nie zawsze też  w ypo ls trow any , częściej naw et
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od czasu wejścia w życie zreformowanej  taryfy to
warowej  z dn. 1 października 1929 roku.

Do kategorji  tych towarów,  które zostały p o 
t raktowane po macoszemu,  należy wiele wyrobów 
z żelaza, a przedewszystkiem artykuły wymienione 
w pozycji 1209 i 1214 klasyfikacji  towarowej,  o b o 
wiązującej  na P. K, P.

Do pierwszej pozycji  należą między innemi 
rury żeliwne,  kanalizacyjne i wodoc iągowe  oraz ich 
części — a do  drugiej,  między innemi,  odlewy że
l iwne do instalacji  cent ra lnego ogrzewania  — grzej
niki.

Grupa Odlewni  przy P. Z. P. M. — uważając 
s tan  taki za anormalny,  wystąpi ła do odnośnych 
miarodajnych czynników jeszcze w kwietniu r. b.— 
kilkakrotnie później  ponawiając  swe wystąpienia
o rewizję obecnie  obowiązującego  s tanu t ary fowe
go wogóle  w odlewnictwie,  a w szczególności co 
do wyżej wymienionych produktów.

O to  kilka danych i lustrujących obecny stan, — 
stan wymagający obniżenia opłat  przewozowych na 
poniższe artykuły.

Odnośnie  r u r  k a n a l i z a c y j n y c h  i ich 
części należy zauważyć,  że taryfuje się je przy prze
syłkach drobn icow ych  według s tawek klasy II a przy 
przewozach w agonow ych  według s t aw ek  klasy VII,— 
a s tawki  te bardzo s łabo  uwzględnia ją czynnik o d 
ległości, przez co j edn os tko wa opłata zbyt  wysoko 
idzie wgórę .  Okol iczność ta ma bardzo poważne 
znaczenie ze względu na to, że odlewnie obsługu
jące  miasta i osiedla przeważnie odległe są o 300— 
500 kim. i więcej od miejsc zbytu.

I tak opła ta  p rzewozow a na rury kanalizacyjne 
na średniej  odległości dochodzi do 19,5% ad valo-

obciągnię ty  ty lko  sam ym  m a te r ja łem , w k tó ry  w szyto  p a r 
c iane  pasy  lub gumę. W dziedzinie ko lorów, zdaje się 
w p ierw szej chwili,  pan u je  chaos, dopiero  d ok ładna  analiza 
kszta łtu je  c h a ra k te ry s ty k ę  m ody w kolorze. Naogół w y s tę 
pu je  w dalszym  ciągu w y b i tn a  przew aga  g ran a tu ,  ciągnąc 
jakb y  za sobą  bliźniaczy kolor n iebieski ,  k tó ry  w p iękne j  
gam ie  w ie lo k ro tn y c h  odcieni, znaczy się gęsem i p lam ami 
w tłum ie  au tom obilow ym , G rande  Nefji G alery j Kolor czarny, 
ta k  p o p u la rn y  o s ta tn io ,  u s tę p u je  szybko pozostaw ia jąc  m ie j
sce innym , między k tó rem i dość p ow szechnym  jes t czekola
dow y spo ty k an y  n aw e t  na angie lsk ich  typach  Coupe de Ville, 
k rem o w y  aż do mlecznego włącznie na spor tow ych  wozach.

Czerwony przew ażnie  na  m ałych  sam ochodz ikach .  Nie 
licząc, n a tu ra ln ie  pokracznego , zdaniem  wielu, M aybacha. 
J e s t  to zdaje się ten  sam wóz, k tó ry  po kazyw ano  na w y s ta 
wie m arcow ej w Berlinie. Z ko lorów  now ych  siln ie  zazna
cza się ko lo r  złoty, p os iada jący  własność, przy  k tó re j  nie 
w ym aga  się w ielu  ozdób, a n ie raz  wcale, na  pow ierzchni blachy 
nim lak ie row anej.  A jed n ak  w ygląda  dobrze i p rzepyszn ie  się 
p rezen tu je  a jego m eta liczny  odb lask  przy linji a e ro d y n a 
micznej wozów u l t ra -spo r to w y ch  specjalnie , tw orzy  n ie sam o 
w ite  ref leks i blaski,  tak  n ieraz  po trzebne  dla w zmocnienia  
e fek tu  karoserji ,  o g ładkie j  powłoce. Ceny karoserji  naogół 
ksz ta łtow ały  się bardzo  rozmaicie. J e d n a k  średn ia  cena 
przecię tnej karoserji  indyw idu a ln e j  dochodzi do 25.000 frs. 
C eay  karoser j i  o w yb itny ch  l in jach  i o ry g ina lny m  w y k o n a 
n iu  w ahały  się od 40 do 60 tys. fr. J e s t  to jedn ak  dość 
dużo, gdy się weźmie pod uw ag ę  s to sunkow o nie drogą ro
bociznę—przec ię tn ie  5 fr. za godzinę w ykw al if ikow anego  rze
m ieś ln ika  i przy w yją tkow o dobrych  w a ru n k a c h  k red y to 
wych. Jeś li  się przytem  zważy zupełne n ieskrępow anie

rem przy przesyłkach d robni cow ych,—a przy p rze
syłkach wagonow ych  do 17°/0, ad valorem,  przy 
odległościach zaś większych stawki te s tanowią
3 6 %  i 307„.

Jeżel i  zaś uwzględnimy kosze dowozu po trzeb 
nych surowców  do wyprodukow ania  rur kanaliza
cyjnych,  że opłaty na rzecz kolei na odległościach 
dalszych docho dz ą do 4 4 %  ceny sprzedażnej  przy 
przesyłkach drobnicowych i do 3 9 %  przy przesył 
kach wagonowych.

R u r y  w o d o c i ą g o w e  i ich części należą 
według klasyfikacyj towarów do tych samych klas, 
co i rury kanalizacyjne,  — wszystko to za tem,  co 
przytoczono wyżej w s tosunku do rur kanalizacyj
nych, odnosi się i do  rur wo do c iągo wych z pew- 
nemi  odchyleniami  — ze względu na różnicę cen 
między jednemi  i drugiemi  rurami.

Ceny na rury wodoc iągowe za czasów obecnej  
taryfy s topniowo się obniżały; spadek  ten doszedł  
do circa 31 % ,  gdy taryfa pozostała bez zmiany.

J a k o  drastyczny przykład przytaczamy przewóz 
rur wodociągowych z Węgierskiej  Górki do War
szawy: przewóz ten  za 100 klg wynosi 5.51 zł, co 
przy dawniejszej  cenie na rury wodoc iągowe  s t a 
nowiło około 8 .6% ceny sprzedażnej ,  — o bec 
nie zaś wynosi  12.2% — czyli przewóz ten wzrósł
o 42%.

Fabryki,  produkujące  rury wodoc iągowe;  p o 
łożone są prawie  wszystkie bądź w Zagłębiu Ślą
skiem,  bądź Dąbrowskiem i z tych miejscowości  
rury idą poważnie na dalsze dys tanse  500—700 kim

Obecnie  naprzykład projektuje się budowa w o 
dociągów  w mias tach kresowych,  w Łucku,  Rów
nem,  Dubnie,  Krzemieńcu,  Włodzimierzu; s tan  te-

i nadzw yczajna łatwość d o s taw y  jak  i sw obodę w yboru  go to 
w ych części i akcesorii  ka rosery jnych ,  to t rudno  nie przyznać, 
że a r ty k u ł  ten  jes t dobrze k a lk u lo w a n y  i sp rzedaw any . Bo 
przecież t rudno  pomyśleć, by ceną  tą  płaciło  się za firmę, 
bowiem gdyby  tak  było to  nie s ta ły  by praw ie  p us te  n iek tó re  
s ta re  i w yrobione fab ryk i nadw ozi,  lub  pracowały  ty lko n a  

produkcji.  N ies te ty  eh ć w końcu  a r ty ku łu  n ie  obeszło 
się bez kryzysowego obrazku  i tu ta j .

Wreszcie n tleża łoby  nadm ien ić  o w ystaw ionych  na  Sa
lonie przyczepkach cam pingow ych  — miły dom ek na k ó ł
kach ,  specja ln ie  dla n a s  c iekawy, jako konstrukc ja ,  w raz 
z ram ą  podwozia, wyłącznie d re w n ia n a  (prócz osi resorów
i h aka)  i p ros ta  w w y k o n an iu  nie w ym aga jąca  żadnych  
specjalnych p rzygotow ań technicznych  w urządzeniu . Ten 
dw upokojowy dom ek o pow ierzchni 14 m t r1, k ry ty  d y k tą  la
k ie ro w an ą  o dachu p łóc iennym  na dykcje, posiada  w ew nątrz  
u rządzen ie  b. dow cipne, rozmieszczejące w rozm aitych  sk ry t 
kach, szafach i szufladach, u b ran ia ,  pościel, a r tyku ły  spo
żywcze, zas taw ę s to łow ą, naczynia ku ch en n e ,  przyrządy 
spor tow e i wiele innych  rzeczy. W nętrze  może być w lazie 
po trzeby podzielone przez otwarcie  drzwi od szafy, na  2 p o 
koiki z k tórych  jeden  pos iada  2 łóżka jednoosobow e z m a
teracam i i pościelą chow aną pod spód w szufladzie, s tó ł 
rozk ładan y  na  2 —6 osób, b ib jo teczkę i t. p. 2-gi pokój ze 
spiżarką, kuchenką ,  z w odą bieżącą z 2 osobowym łóżkiem 
oraz sk ry tkam i na przyrządy gospodarsk ie .  Domek zaopa
trzony w Instalację e lek tryczną  1 wszelkie inne  możliwe 
udogodn ien ia ,  kosz tu je  18 tys. fr. J a k  widać też dobrze 
ska lku low ana ,  zabaw ka, przyznać  trzeba  b. mila ale  i kosz
tow na .

In i .  B olesław  D ckert.
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raźniejszy s tawek przewozowych może  uniemożli 
wić, a conajmniej opóźnić,  realizacje tych z a m i e 
rzeń ze wzglądu na s z ’zupie środki,  jakiemi ro zpo
rządzają wymienione miasta,  co byłoby ze szkodą 
nietylko dla przemys 'u ,  ale również dla rozpoczę 
tej akcji przyprowadzania  do lepszego stanu sani 
tarnego  naszych wschodnich kresów.  — ze szkodą 
dla rynku pracy.

W tej samej  płaszczyźnie co do kosztów prz e
wozu znajdują sie i g r z e j n i k i  ( r a d j a t o r y )  
i i c h  c z ę ś c i .  Według obowiązującej  klasyfikacji 
sa one  zaliczone do klasy I przy przesyłkach drob
nicowych a przy przesyłkach wagonowych do kia 
sy VI o ile są nieobrobione — obrobione zaś —
o ile są n iepokryte  far^ą, emalją,  lakierem lub 
t p. — do klasy V, a pokryle  do klasy IV.

Koszta przewozu grzejników według powyższej  
klasyfikacji wynoszą na mniejszych odległościach 
do 17% ad Valorem, a na odległościach nieco dal
szych (403 - 5 0 0  kim) dochodzą do 26%.

Stan tan dotychczas  jest  niezmienionym,  p o m i 
mo tego,  że cena sprzedażna grzejników spadła w 
ostatnich  latach o około 32%.

Przemysł odlewniczy z powodu  wygórowanych 
s t aw ek  przewozowych nie może  wykorzystać tego 
układu s tosunków,  jaki wytworzył się obecnie 
w dziedzinie bu dow nictwa mieszkaniowego,  a prze 
dewszystkiem nie jest  w stanie dot rzeć do p u n k 
tów bardziej oddalonych.

Naprzykład za przewóz drobnicy 100 klg grzej
ników z Lodzi do Wilna płaci się około 15 zł., co 
przy obecnej  cenie grzejników stanowi około 28°/0, 
a przy cenie dawniejszej  około  20°/o, ad valorem, 
czyli % %  stosunek na taryfach wzrósł ś rednio o 
prawie 30"lo.

Co do grzejników to należy również podkreś 
lić, że są one bardzo czułe na wilgoć i szybko 
rdzewieją i z tego powodu przewozi się je koleją 
dopiero  po zanurzeniu w rezerwuarze z płynem,  
ochraniającym je p rzed rdzą, która niszczy grzejni
ki i z trudnością daje się z nich usunąć.

Kolej przy przawozie kwalifikuje takie grzejni 
ki zupełnie niesłusznie,  jako specjalnie ok sydow a 
ne, bronzowane,  niklowane i t. p. zaliczając je do 
klasy IV, zamiast  do klasy VI, co na żadnych o d 
ległościach nie wytrzymuje zdrowej kalkulacji

Oto  kilka tylko przykładów nierealności g o 
spodarczej obecnych  s tawek przewozowych kolejo
wych w odlewnictwie.

Grupa Odlewni jak już wspom niano  od p o 
czątku drugiego kwartału roku bieżącego — w y s t ę 
puje do Ministerstwa Komunikacj i z motyw ow an y  
mi memorja łami ,  wskazującemi  na anorma ly  stan 
wysokości  obecnych s tawek  kole jowych przewozo- 
zowych.

Grupa Odlewni  postawi ła wnioski obniżenia 
s tawek na przewóz rur kanalizacyjnych,  rur wodo 
c iągowych żeliwnych ich części, na przewóz grzej
n ików i ich części tak przy t ranspor tach drobn ico
wych,  jak i wagonowych przynajmniej  o 30%,  ze 
znacznym spadkiem rozpiętości  s tawek na dalszych 
odległościach.

Niestety — jak dotychczas  — wszelkie wyst ą
pienia nie znalazły posłuchu w Ministerstwie Komu
nikacji.

Sądzimy jednakowoż,  że czynniki miarodajne 
dojdą do przekonania ,  że i na tym odcinku o d le w 

niczym obecny stan rzeczy musi ulec zmianie 
w interesie rozwoju gos podarczego kraju, co rów 
nież w k o n sek w en c  i odbije się pozytywnie  i na 
dochodowości  kolei; —- zniknie wtedy paradoksalna 
sytuacja,  że gdy dziesiątki tys ięcy wagonó w stoją 
bezczynnie,  to równocześnie pos tępuje  coraz in ten 
sywniejszy rozwój ruchu furmankowego  i s am o c h o 
dowego z zasięgiem na setki k ilometrów.

W imię zdrowego rozwoju gospodars twa naro
dowego  t rzeba skończyć ze zjawiskiem uciekania 
taniego towaru przed drogą koleją.

Obecnie przechodzimy okres badania  całokształtu 
taktyki  dotychczasowej  gospodarki  narodowej .  — 
niechże i postulaty odlewnictwa polskiego będą,  
wzięte pod rozwagę,  niech będą  życzliwie przyjęte 
w imię ożywienia rynku handlowego,  a wtedy s t a 
ną sie n iemałym przyczynnikiem uzdrowienia o g ó l 
nego ruchu gospodarczego.

W myśl powyższych przes łanek Grupa — 
Odlewni  przy P. Z P. M. wystawiła — postulat ,  
wśród innych postulatów — obniżenia stawek prz e
wozowych kolejowych na ar tykuły  odlewnictwa — 
na wspólnej kor ferencji w dniu 13 l istopada r. b. 
z Międzyministerjalną Komisją Współpracy z Samo-,  
rządem Gospodarczym.

WIADOMOŚCI Z ZAGRANICY

i S) Rozbudowa japońskiego przem ysłu alumin- 
jowego  Rząd japoński bardzo energicznie popiera  
rozbudowę  przemysłu a luminjowego.  Osta tn io  przy 
kredytowej  p om ocy  rządu wybudowało  towarzy
s two " Ja p a n  Aluminium Reduct ion Company" wiel
ką hutę na Formozie,  do której sprowadza się bau- 
ksyt z Indji Holenderskich  Huta urządzona jest 
przy p o m ccy  niemieckich inżynierów i wyposażona 
jest  w maszyny z Niemiec,  Anglji i S tanów Z je d 
noczonych. Pracuje ona  niemieckim s y s t e m e m  
Bayera.

„Japan Aluminium Reduct ion Company" w s p ó ł 
pracuje z m iędzyna ro do wym  kar te lem aluminium,  
k tórego przedstawicielem na Daleki Wschód jest 
towarzystwo .Asiat ic Aluminium C o “, kont rolowane 
przez należący do grupy Mellona Koncern . A l u m i 
nium Corp.  of Amerika".

Taryfa polsko-czechosłowacko-dunajowa. W 
Gdyni rozpoczęły się obrady przedstawicieli  kolei 
polskich, czechosłowackich oraz oraz towarzystw 
żeglugowych na Dunaju. T em a te m  obrad jest taryfa 
polsko-czechosłowacko-dunajowa.

Z przem ysłu litewskiego. Wartość produkcji 
przemysłu  l i tewskiego oceniano (w mil. litów), jak 
następuje:  w 1929 roku — 259, w 1930 r. — 254, 
w 1931 r. — 304, w 1932 r. — 263, w 1934 r. — 27o! 
Statys tyką są objęte przedsiębiors twa,  zatrudniające 
ponad 5 osób.  Przedsiębiorstw takich w r. 1934 
było 1 118, zatrudniały one 22 282 robotników,

(S) Zwyżka cen sta li nierdzewnych. Na między
na rodow ym  rynku stali n ierdzewnych zanotowano  
w ostatnich czasach zwyżkę w granicy od 7,5—9%.

(K) W zrost wywozu rur żeliwnych z  Niemiec. 
W ostatnich mies iącach dał się zauważyć wzrost  
ekspor tu  rur żeliwnych, który podniósł  się z 1200 
do 150 ton miesięcznie (średnio).  Prawie wszystkie
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tranzakcje mają cha rakter  wymienny i dlatego t r u d 
no jest podać  ceny.

Pomiędzy ostatniemi  zamówieniami  znajdują 
się zamówienia z Meksyku i kra jów Ameryki  cen
tralnej,  z Palestyny,  Egiptu i kra jów Dalekiego 
Wschodu.

Najważniejszym odbiorcą z Dalekiego Wschodu 
są Indje Holenderskie.

Tranzakcje z Indjami mają  przeważnie charakter  
wymienny na oleje roślinne, minera lne  i herbatę.

Spadek  eksportu gw o źd zi z  japonji. Eksport  
gwoździ  z Japonj i  wykazał w r. b. znaczny spadek 
dochodzący  na n iektórych rynkach do lb \ .  Przypi
sać to t rzeba obniżenia się marży pomiędzy cenami  
kartelu „ lweco“ z japońskiemi  z 30^ do 8£. Przy 
tak niewielkiej różnicy tow ar  japoński  nie łatwo 
znajduje nabywców,  t e m  więcej,  że gwoździe j a 
pońskie mają u nabyw ców bardzo złą markę .  (S)

(A) Produkcja sta li i że laza  w wielkich krajach  
przemysłowych. 11 krajów, k tóre obejmują  więk
szą część produkcji  światowej  stali i żelaza, w cią
gu ostatnich 8 miesięcy b. r. wytworzyły 42 669000 t. 
surowca żelaza i 57 179 000 t. surowca stali.

Stany Zjednoczone 
Niemcy wraz z zagł.
Saary 
Z.S.S.R.
Anglja 
Francja 
Belgja
Luks em bu rga 
Italja
Czechosłowacja  
Szwecja 
Polska

J a k  wynika z zastawienia,  tegoroczna produkcja  
żelaza we  wszystkich tych krajach była większa ani 
żeli w roku poprzednim.  W Anglji np. n iektóre  
przedsiębiors twa osiągnęły maks im um  możliwości 
produkcyjnej .  6 państw,  członków IREG (Niemcy, 
Luxemburg,  Belgja, Francja, Wielka Brytanja,  Pol
ska) wytworzyło 46,6% ogólnej produkcji  żelaza 
i 43 ,8^  ogólnej  produkcji  stali.

(A) Z m i a n y  cen cienkiej blachy belgijskiej. Bel
gijscy producenci  blachy cienkiej dokonal i obniżki 
cen ekpor towych blachy o grubości  od  2 do 2,99 mm.
o 2,6 shilinga na tonnie.

Równocześnie ceny wewnętrzne  zostały podnie
sione,  odpowiednio ,  od 25 do 70 frs na tonnie.

Wystawa samochodowa w Londynie. W cza 
sie od 16—25 odbyła się w Londynie międ zyna ro 
d ow a  wy stawa sam o ch o d o w a  w Olympia-Hal l.  W e 
dług miarodajnych źródeł,  w czasie t rwania wysta
wy udzielono zleceń na s u m ę  ogólną 10 000 000 fun
tów sterl. Niektóre firmy angielskie w porównaniu  
z wynikami  wystawy zeszłorocznej  w roku bieżącym 
podwoiły a nawet  potroiły swoje obroty. Również 
s tosunkowo dobrze  wyszły firmy niemieckie.  Liczba 
zwiedzających wynios ła 232 000 osób.  (A)

surowiec żelaza surowiec stali
13 290 000 21 480 000

8 142 000 10 584 000
8 213 000 7 7G9 000
4 332 000 6 466 000
41 16  000 4 332 000
2 033 000 2 014 000
1 261 000 1 244 000

387 000 1 429 000
503 000 777 000
385 000 597 000
248 000 637 000

Rentowność przem ysłu  w Stanach Zjednoczo
nych. Poniżej po da jem y zes tawienie  ilustrujące 
rentowność  l 2  wielkich przedsiębiors tw prz em ys ło 
wych w Stanach Zjednoczonych w okresie s tyczeń 
wrzesień lat 1929, 1932 i 1935. (cyfry oznaczają 
czysty zysk w milj. doi. zaś cyfry ze znakiem -  st ratę)

1929 1932 1935 
General  Motors  215 79 10,56 114,48
Packard Motor  14,47 —4,42 0,78
United Sta tes  Steel Corp.  147,60 — 54,54 — 4,25 
Joun g s to w n  Steel Co. 17,29 —9,59 0,11
J o n e s  & Langhlin Steel 17,00 — 6,19 —0.52 
Sheel  Union Oil Co. 18 68 —3,10 4,41
Phillips Petrol. 15,03 0,37 9,85
du Pont de N am our  57,22 14,84 35,59
Wes t inghouse  El. Co. 19,54 —5,92 8,82
General  Electric 47,97 9,73 17,21
National Cash Reg. 6,44 — 1,88 0,99
Underwood 4,71 —0,45 2,00

Z m iędzynarodowego Kartelu Cyny. W Lon
dynie odbyło się 3 października zebranie p ro ducen
tów zrzeszonych w Międzynarodowym Kartelu Cyny 
celem zbadania  sytuacji  rynkowej,  wobec znacz
nego wzrostu konsumpcj i  cyny w ostatnich czasach.  
W okres ie styczeń — lipiec światowa konsumpcja  
cyny wyniosła 79620 tonn,  wobec 68 831 tonn w t y m 
że okresie 1934 r. t. j. wzrost  wynosi 15,7 & i d o 
tyczy przedewszystkiem Stanów Zjednoczonych.

S tan  produkcji n a rzę d zi w Szeffie ldzie . W e 
dług danych podanych przez "Sheffield Telegraph* 
z dn- 31 ub. m. zakłady produkujące  narzędzia w 
Anglji pracują bardzo intensywnie.  Również i wy 
wóz tych narzędzi przedstawia  się bardzo dobrze 
Dająca się odczuwać os ta tn io  posucha wpływa nie 
pomyślnie  na handel narzędziami  ogrodniczemi  
Zauważyć się daje duży popyt  na sikawki i pole 
weczki.

C e n y  m e ta l i  w W arszaw ie .
Dom hand low y  A. GEPNER uotow ał w o s ta tn im  ty 

g odn iu  n a s tę p u ją c e  cen y  motali :
C yna B an ka  w blokach  . . . .  zł. 6.70 za kg.
Ołów h u tn ic zy  . . . .  . . „  0,76 „ „
C ynk h u t n i c z y ................................ ......  0,73 „ ,,
A n t y m o n .......................................... .......  1.90 „ „
Ałuminjum h u t n i c z e ..................... „ 2.75 „ „
Blacha m i e d z i a n a ...........................„ 2,60—3,60 za kg.

.  mosię*na ................................. . 2,20—3,70 ,, „
cynkow a . ........................0,87 „ ,,

Nikiel w k o s t k a c h ..................................  6,50 ,. „

F A B R Y K A  W A G
d e c y m a l n y c h ,  i ł o ł o w y c h  i i n n y c h

z budynkam i,  m aszynam i i w a rs ł ta te m  
z a  b e z c e n  

zaraz z masy spadkow ej do naby c ia  ( taksa  
sądow a wynosi zł. 22.000), zgłoszenia skierować 
pod ad resem

B. Thiclo — ku ra io r  
Rawicz - W lkp .
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